| Wojskiem Polskiem 
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Rada Regencyjna 
Wojska Polskiego: 


E W zwigaku z Naszem orędziem do Na. 
_.rodu Polskiego z dn. 7 b. m. i dekretem o 
; „objęciu przez Nas zwierzchniej władzy mad 
i zmianie roty przysię- 
12 stycznia b. r. zwracamy się do 
- Was — oficerowie i żołnierze, którzyście 
zbrojnie służyli Ojczyźnie w Legionach Pol- 
„skich i innych tormacjach Wojsk Polskich 
< m a gorącem wezwaniem niezwłocznego 
„Btawienia się pod szłandary Wojska Pol- 
skiego tworzącego się w stolicy Państwa. 
= Żołnierze! Wykonajcie wasz obowią- 
„zek Ojczyzna na was liczył 


NNO, 12 października 1918 r. 


z F Aleksander Kakowski. 
- Zdzislaw Lubomirski, 
O Joet SE nę 


alan ei. 


-. _ Zmajdujemy się w. przededniu wyborów 
do polskiego Sejmu. ustawodawczego, do pol- 


Sr skiej komstytuanty, Orędzie Rady regencyjnej 


„nakazuje opracowanie ustawy wyborczej, któ- 
- ma powinna być gotową w przeciągu miesiąca. 

Równolegle z tem powinny być natychmiast 
, Szymione przez polskie władze administracyjne 
 przedwsiępne przygotowania do wyborów. Nie 
Wiele tylko czasu dzieli już nas od chwili, w 


> której w zali tronowej na Zamku królęw- 


‘skim w Warszawie zgromadzą się pełnomocni 


a przedstawiciele ludu polskiego dla ułożenia 


|. 'zasadi podstaw polskiej państwowości, 
| Zgromadzenie się sejmu odpowiada nie- 
„wątpliwie jednomyślnym żądaniom i życze- 


5 niom calego narodu polskiego. Ten polski obóz 


Ej polityczny, który przez długi czas skupiał w 


w - gobie wszystkie żywioły państwowo-twóncze w 


Św „kraju, może z tem większą oiuchą spoglądać w 
"przyszłość, że w znacznej mierze dzięki jego 

A wysiłkom sprawy tak dojrzały, iż dziś można 
'już bezpośrednio przystąpić do przygotowań 
sejmowych. Żądanie sejmu było na wszystkich 


© azstach i w. wszysikich sercach. Ale gdy z jed- 


"mej strony żądania sejmu wypowiadame były 
Jw imię negacji, w imię przeczenia wszystkim 


dotychczasowym państwowym wysiłkom pol- 
| Skim, z drugiej sirony rozumiano, że sejm be- 


Ba dzie koroną gmachu państwowości polskiej, że 


-im mocniej i silniej nozdęzdujemy taki sta 
„państwowy, tem bliższą będzie owa chwila, w 


| "której będzie można przystąpić do wybor w 


'sojmowych. 
„Rzeczywistość potwierdza ter pogląd. zU- 
petate. Istnienie polskiej onganizacji państwo- 
: wej umożliwia i przyspiesza A me Wybo: 
- pów sejmowych. 
2 Dotychczasowe wysiliki pańsiwowo-twór. 
% cze zyskują tem więcej na znaczeniu, że przy- 


| sle zebranie się sejmu w żadnym, najmniej- 


szym. Skopadu nie znajduje się do nich w. sto- 
sandin" negatywnym, ujemnym, a ezybki bieg | 
- wydarzeń dziejowych, jaki w chwili obecnej 
przeżywamy, w równym stopniu obok sejmu 
| gzymi aktuałną kwestje organizacji wojska, | 
-skarbu i całkowitej administracji. państwowej. 


| PaEmUnENATA Az odn. tub „poczta 


RAE ib olicerów i i żełnierzy wszystkich formacyj | 


| 
i 
| 
| 
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la 


zi oon. zańomołoniem stwierdzamy, $. po- dla w prryazdosei, Polski W dwóch wie- 


następstwa dotychezasowej taktyki, która jak- 
najprędzej powinna być poddana rewizji. 
| kształt sprawy polskiej, któryby nam kazał te- 
aw szczególności ze zwołaniem sejmu ustawo- 


_dojrzeją, bo nasza akaja može rozwój sprawy 
jedynie przyśpieszyć, : 


-Dziennik polityczny, społeczny i literacki. 


Redakcja | 


glad ten wyrażają także organy, zbliżone do 


lewicy, która w ostatnich czasach zmajdowała 


sig naogól w opozycji do podejmowanych wy- 
sitków, | 


Sejm jest sagadntoniam naczelnem, bo w 


nim naród polski przez swych przedstawicieli 
wybranych wolnemi głosami, wypowie się o 

swej przyszłości politycznej i o swym ustroju 
społecznym. Ale bieg wydarzeń dziejowych i 
życie nie czeka i nie zatrzyma się aż do chwili 
zebrania się polskiego sejmu. Chwila dziejowa 
wymaga od nas zdwojenia wysiłków nad cal- 
kowitą organizacją państwowości polskiej, Ju- 
tro, lub może dziś jeszcze staną przed nami 
zadania, do ltórych spełnienia musimy być goa. 
towymi w każdej chwili. Musimy być do apet- 
mienia tych zadań przygotowani nie w słowie 
tylko, nie w uczuciu, ale w czynie, Na wypeł- 


| mienie tych zadań przez nas będzie patrzeć 
„świat cały i od tego, jak je wypełnimy, zależeć 


i będzie sąd, jaki o nas wyda. 

To były zawsze motywy polskiej paño. 
| wotwórezej pracy iw chwili obecnej nabiera- 
; 3 zdwogonej wartości i zdwojonego znadzenią, 
Wskazania, jakie wypływają dla Polski z prze- 
żywanych obecnie wydarzeń, nie mogą wobec 
tego pozostawiać oo do siebie żadnych wątpili» 
„wości, Wszyscy, cały naród i cała Polska, mu- 
szą się zgromadzić pod jednem haslem i pod 
jednym sztandarem : skupienia wszysiikich Wy- 
Biików na gruncie budowy państwa polskiego. 
Różne orientacje polityczne, które nas w tem 
i od tego dzieliły, tracą dziś na wartości. Sejm 
będzie wyrazem jednomyślności manodm, ale 
zgromadzenie. się sejmu powinno nas zastać 
już jednomyślnych i zjednoczonych. ` 

. Zdajemy sobie dokładnie sprawę, że 
kwestja jednomyślności i jednolitości poli- 
tycznej w obecnych warunkach może brzmieć 
prawie jak hasło akademickie, Wystąpiły już 
zasadnicze różnice w poglądach co do spra- 
wy tak, zdawałoby się, nie mogącej wzbu- 
dzać żadnych różnic, jak kwestia zwołania 
sejmu konsiytucyjnego. Różnice te pochodzą 
zrtowu od Koła międzypartyjnego, które treści 
orędzia Rady regencyjnej przeciwstawia ideę 
konstytuanty, wybranej w trzech zaborach. 
Jeżeli zasada ta jest najzupełniej słuszna i 
uprawniona, to również mieulega kwestji, że 
moment polityczny jeszcze nie dojrzał do' jej 
nealizacji, Konstytuanta, wybrana w dzielnicy 
maszej, reprezentować będzie większość na- 
rodu polskiego, będzie mogła być w -każdej 
chwili uzupełniona przez posłów z dwóch in- 
nych dzielnic, a głos jej,  wypowiedziany 
mą skrawku wolnej polskiej ziemi, będzie 
niewątpliwie odgłosem dążeń całego na- 
rodu. Czynienie trudności zwołania tej kon- 
stytuanty może być uznane jedyme jako opo- 
zycja przeciwko zwołaniu sejmu ustawodaw- 
czego już w chwili obecnej i wogóle przeciwko 
jakiejkoiwi iek polskiej pracy politycznej. 

Można to rozpatrywać tylko jako smutne 


2%, Zi pewnością niema W dwóch innych zabo- 
rach ani jednego potity ka, obejmującego calo- 
raz czekać pA wszelką akeją połiłyczną wogóle, 


dawczego aż do chwili, gdy sprawy zupełnie 


"Nadszedł moment pledżychania, "ważny. 


- Redakcja r" lstrcja w Te aies 


Rdministracja y tod: 1 
. FPietrkewsk a OŚ, zzmenemwnz 


dotychczasowej taktyki politycznej, 


de 


kach naszej martyrologii i niewoli mieliśmy 
takich momentów zaledwie parę. Nie wyzy- 
skaliśmy wielkiej chwili odrodzenia narodo- 
wego w okresie sejmu czteroletniego, gdy na 
gruncie haseł, przez sejm rzuconych, skupiła 
się większość narodu, i nie umieliśmy wyzy- 
sekač perspekiyw, które się otworzyły przed 
nami w r. 1881. Przeszłość występuje tu przed 
nami z groźnem memento, Ostrzega nas ona 


„przed wpadaniem w dawniejszą  małodusz- 


mość, a największą małodusznością byłaby 
nieumiejętność i niechęć do poddania rewizji 


gdyby 
nawet jej szkodliwość i błędy wystąpiły w ca- 
łej okazałości, m. 


datlarcja — wiłkopoia 


"W dzisiejszych pismach śląskich i poznań- 


skich ukazała się odezwa nasi. 


„Po przeszło czterech latach grozy wojen- 
nej i cierpień bez miary, wyniszczających naj- 


lepsze sity 2. Niwy się wreszcie 


m Enwawe Dg 


Tem samem a i dla nas Polaków go- 
dzina, w której podnieść musimy głos swój, a- 


e. OSK się o prawa nieprzedawnione Ta- 


Rozbiór Polski byl najjaskrawszem po- 
gwalceniem sprawiedliwości międzymarodowej 
w historii nowoczesnej, a przez bo sam stał się 
głównem źródłem tej polityki przemocy i uci- 
sku, która stanowi w Europie wieczne zarze- 
wie niepokoju, ań do dni naszych, Kto zatem 
chce szczerze i uczciwie przyłożyć ręki do bu- 
dowy nowej, ma poszanowaniu prawa opartej 
przyszłości ludów, tę naprawę krzywdy, wy- 
rządzonej Polakom, uważać musi za pierwszy, 
nieodzowny warunek wielkiego tego dzieła. 
Tylko zjednoczenie wszystkich ozęści na- 
modu, osiadłych ma ziemiach polskich, w jedną 
calość, wyposażoną w pełnię praw państwo- 
wych, stanowić może rękojmię trwałego przy- 
„mierzą narodów. 

Uznał to prezydent Wilson, wysuwając w 
swoim. programie pokojowym: sprawę Polski 
niepodległej, złożonej z wszystkich ziem pol. 
skich, z włąsnem wybrzeżem morskiem, jako 
jeden z wammków sprawiediiwego porządku 
międzynarodowego. Z faliu, że rząd niemiedki 
przyjął program Wilsóna bez zastrzeżeń, jalko 
podstawę do rokowań pokojowych, wniogko- 
wać trzeba, że i na wytyczną tego programu w 
sprawie polskiej zasadniczo się godzi. Donio- 
słość tego podkreślił z naciskiem przedstawi- 
ciel Koła polskiego na historycznem posiedze- 
miu parlamentu niemieckiego z dnia 5 paź- 
dziernika r. b., stwierdzając, że rząd przez to 
po raz pierwszy uznał, iż dążenia narodu pol- 
skiego do zjednoczenia wszystkich ziem pol- 
skich w państwie niezależnem są uprawnione. 
W tej chwili, rozstrzygającej o naszej przy- 
szłości, naród cały na całym obszarze ziem pol- 
skich i we wszystkich swych warstwach, wspól- 
ną opromieniony myślą, tworzy jeden wielki, 
zwarty a solidarny obóz narodo Wwy. 

My, Polacy w dzielnicy pruski ej, sbwier- 
dzamy tę zgodę i zwartość podpisem wszyst- 
kich. naczelnych naszych organizacyj politycz- 
mych, wszystkich bez wyjątku istniejących 
stronnietw polskich, oraz całej prasy, jako wy- 
raziċieðki opinii publicznej, 

stwierdzając te nasza B i zwartość 
marodową, uważamy za ubowiązalk swój po- 
przeć zbiororyym aktem woli. stanowisko na- 
szego przedsiawicielstwa parlamentarnego z 
doda 5 pwścżocnika i i pewne uroczyście, 


pemben OTOZ 


8 GŁOSZENIA = wna twie P 


TRU r. Gomuliński; Flosi Àdmin „Kurjers Płock.*; Fobije jt ul Zamkor ; 
<owiezu, Łomży I Będzinie, | 


że w wielkiej tej i odpowiedzialnej godzinie 
dziejów z pełnem zaufaniem sklądamy w ręce 
posłów naszych, tak w sejmie pruskim, jak 
parlamencie niemieckim, dalsze kierownictwo 
polityki w myśl uprawnicaych interesów. i nie- 


- złomnych ideałów narodu. 


Naród polski, który w wojnie tef narówni 
z innymi narodami walczącymi najcięższe pr 
nióst ofiary, pragnie pokoju trryałego i SZCZĘ- 
Śliwego dla wszystkich nanrdów. Polacy, jak 
dotychczas, tak i w przyszłości, pozostaną wiste 
mymi Św iebnym swym iradysjom, opromienio- 
nym od zarania dziejów temi samemi hasłami 
wolności i braterstwa ludów, których triumi 
wyrasta dzisiaj z kewi bezcennej posiewu. Pod 
haslem tych zasad rystępi Polska ziednoczoną 
i niepodległa do związku wolwych ludów jako 
szczery i niezłomny szermierz tolerancji na We 
wmątrz i zgodnego współżycia narodów na ze- 
wnątrz w myśl wielkiego hasła przodków ma- 
szych: Wolni g wolnymi, równi z równymi. | 
Rada narodowa. Polski centralny Komitet wy 
bonczy na Rzeszę niemiecką. Prowinejonalny 
Komitet wyborczy na Wielkie Księstwo Poznań. 
skie, Komitet wyborczy prowincjonalny ua Prie 
sy Erólewskie, Wanmję, Mazury i Roe: 
Polski Komitet prowincjonalny wyborczy dla 
a: Komitet polityony we Pao ma r 
. ozyżnie ra ADY, ramy : 
mitet wybonzy polski dla Polaków w Rzeczy 
niemieckiej po brzegu Ła He 
Centrum E zai Kasyno obywatelskie, 


Ksatolic zą partja ludowa. Narodowe - 
stronnictwo robotników. Stronnictwo demokra- 
tyczno-narodowe. Stronnictwo ludowe. Stronnie- 
ciwo pracy narodowej, Związek narodowy. 

„Dziennik Berliiski, „Dziennik By: Tad", 
„Dziennik Kujawski“ (w Inowrociawiu). „ zie 
nik Poznański”, „Dziennik * (w Królem. | 
skiej Hucie). „Gazela Codzienna” (w Toruniu), 
„Gazeta Gdanska“, : 


„Gazeta ols iyisi“, „Gazeta Opolska 
„Gazeta Asy (w kolda 
‚Gazols rA v 


szewie). „Głos Lobawski 
Gliwicach). „Głos 
niu). „Goutec 


E 


2e,- Wisliopolaniek Aan ; 
„Górnošlezak“ (w Katowicach), wcwianda” i 
Poznaniu), „Katolik“ (w Bytomiu). „Kraj 
Lesznie). „Kurjer Poznański", „Kurjer Śląski” 


(w Gliwicach). „Narodowiec* (w Herne). „Na- 
ród“ (w Oberhausen). „Niwa Śląska" (w Kato- 
wicach). „Nowiny” (w Opolu). „Nowin Raci- 
borskie". „Nawy Przyjaciel Ludu“ (w Je 
„Orędownikć* (w niu). „Pielgrzym ać 
Pelplinie). „Pochodnia* (w Herne). „Polak* 
Ratowicach). „Postęp“ (w Poznaniu), ” Przewod 
nik Katolicki" (w Poznaniu). „Przyjaciel* (w 
Torumiu). „Przyjaciel Ludu“ (w Grudziądzu), 
„Wiarus Polski“ (w Bochum). „Wielkopolanie”* 
(w Poznaniu). 


O nwon 


List pesła Daszyńskioge do sekretarza siamu . 
Scheidersana , 
Jak donosi krakowski „Naprzód“, posel Da- 
szyński wystosował list mastępujący: 
Do P. Sekretarza Stenu Rzeszy Niemieckiej 
AA Soheldemana 
w Bertlnie, 


enie Piłoniiskiego. 


Szanowny Towarzyszu! - 

Dnia 22 lipca 1917 r. aresztowały wladze nie- 
mieckie w Warszawie brygadjera wojsk polskich 
Józeła Piłsudskiego i wraz = jego szetem sztabu, 
pułkownikiem Kazimierzem  Sosnkowskim wy: 
miogły do twierdzy Magdeburga. | 

Piłsudski jest bohaterem narodu Koa 
jest jego wodzem w wyzwoleńczej wake Polaków. 
przeciw earatowi, a imię jego stało się kochanem 
i czczomem w każdem sercu polskiem. l 

Od cztomastu miesięcy jest Piłsudski więźniem 
niemieckim, a rząd niemiecki dotąd jeszze mie - 
przytoczył ani jednego powodu, któryby mógł w= 


sprawiedliwie ponwamie go z Warszawy i trzyma- 


mie w niewoli. Mam w ręku pisemne dówody, że 
niemieckie władze wojskowe więżą Piłsudskiego 
bez zamiaru oskarżenia go, a tylko z powodu jego 


- przekonań, Rasy dlatego, że boją się jego populair- : 


mości. 
` Jesteś, Szanowny Towarzyszu, Swoi: odpo- 
awe ne za każdy krok: włada  miemieckiok 


SĘ węgierskie, 


a _Wiorob, iópafdziornika 1918 3 r Se. 


„wziąłeś tę odpowiednialność ma aleti drown 
mie, aby umeczywistnić zdemoksatys „wanie WIA- 
dzeń pańsywa niemieckiego i mie dopuścić pamowa- 
Bia bezprawia. 
To chlania mnie; a wra ze mną caly ind pol 
ki do uwwócenia się do Was a żądaniem natych- 
miastowego wypuszczenia ma wolność Józefa Pit 
„sudskiego i jego szela uztabu i umożliwienia im 
powrotu do Polski, Dłuższe inwanie bezprawnego 
więzienia obu tych wybitnych Polaków wrakazywa- 

- loby albo na bezsilność Pańskiego stanowiska, albo 
ma brak dobrej woli, Nie chcąc ani pierwszego ami 
drugiego ani ma chwilę przypuścić, z ufnością wy- 
stosowuję to pismo do pierwszego socjalisty mie- 
mieckiego, który został ministrem Rzeszy Niemie- 
skiej. 


Ri Gi adm szacumku d 
Z E A 


>. Dassyśskź, 


(W ADRA wiedeńskim. 


STEREDEN 


Kommi katy niemiędkie. 


| BERLIN. (Urzędowe), Wielka Kwatera 
'"Giówna donosi dnia 13 października 1918 r.: 


- Zachodni teren walk. | 
Śrupa wojsk ks. Rupreshta. 


Na odcinku kanałowym, po obu stronach 
Douai i na zachodnim krańcu Douai stoimy 
w kontakcie bojowym x nieprzyjacielem. 
(Douai skutkiem ognia artyleryjskiego i 
bomb z samolotów ucierpiało macznie, 

, Na północo - wschód od Cambrai w 
mocy z 11 na 12 października edsunęliśmy się 
„Bieco 0d nieprzyjaciela. Nieprzyjaciel wczoraj 
po południu posunął się ra nami i stał wie- 
ezorem pod iyeengoe le See ina WEgÓ- 
rzach na zachodniem wybrzeżu >> pod 
Maulxoir i Haussy. 


Wezesnym rankiem silna walka działowa 
po obu stronach Le Cateau. Pomiędzy 
Solesmes a Le Cateau nieprzyjaciel 
atakował znacznemi siłami. Udało mu Się po 
obu stronach Neuvilly wedrzeć się do po- 
aycyj naszych, Kontratak nasz, przygotowany 
|przez bardzo silny ogień artyleryjski, przyniósł 
mam pełne powedzenie i odrzucił nieprzyjacie- 
la. Atak częściowy, przypuszczony ponownie 
pod wieczór pod Brisatre, zostal odparty. 


Grupa wejsk niemieckiego nastąpcy 
. ronu- 

Na północ od Gins nieprzyjaciel przy- 
puszezał silne ataki po obu stronach Vaux 
„Andigny, na wschód od Bohain i pod 
(Asenvyille. Pod i na półnoes od Origny 
usiłował przez Ois e wedrzeć się do pozycyj 
'naszych, Główny ciężar walki niosły pułki tu- 
 |rymgskie. Nieprzyjaciel został wszędzie odrzu- 
eony w zaciętej walee na oe” dystanse, 
bądź w kontrataka. 


| Na ironcie pomiędzy Oise a Aisne 
nieprzyjaciel i wczoraj zwolna tylko posuwał 
się za naszym manewrem odwrotowym., Pod 
wieczór dotarł do lasów w St. Capain, do 
wyniosłości nad Ailette i Antitonżaji.. 
(Me. Na północ od odcinką Ratourne. Prze- 
'kroczyl słąbemi tylko siłami linię Aatftold- 
"La — Ville- Ałancon — Ferthes- 
Vaux — Champagne — śVouriere 
' Oddziały nieprzyjacielskie, które przedarły się 
ina południe - wschód cd Vourieres przez 
„Aisne, zostały wzięte do niewoli. Częścio- 
„we: ataki przeciwnika pod Tormes nad 
(Aisne zostały odparte, 


p “Grupa wojsk gen. Galwitza. 


Ataki częściowe nieprzyjaciela na zacho- 

: dnim brzegu Mozy rozchwiały się, Powa- 
 łniejsze wałki toczyły się przez cały dzień na 
wschód od Mo zy pomiędzy lasem Ormond 
4 Vavrille na półmoco - wschód od B e a u- 
mont, Amerykanie, którzy przy użyciu EAA- 
mych sil coraz to ponawiali ataki swoje, od- 
 Tauceni zostali w zaciętych walkach przez puł- 
ki pruskie, saskie, wirtemberskie i i austrjaoko- 


Grung wojsk ká. Albrachta 
o W pomyślnych wycieczkach na zachód od 
Blamont i na północ od kanalu „Ren — 
Ron a wzięliśmy jeńców, | 


| Południowo-zachodni tere walk. 


„Walki w okolicy Niszu. "Wojska nasze, 


a zgodnie x rozkazem, uchyliły się przed silniej. 


- szemi atakami na. wzgórze na północ ed mia- 


sa. Nisz zajęty został przez nieprzyjacieła. 
| | Pierwszy generał-kwatermistrz 
|  Ludendoril, 


PO CEMETERIES WETO OAEGAA AAC OJO ZO YĆ BES a ACC TEAC EG STEE ANO DAY ŁADOWARKA , 


BERLIN. ` (Urzędowo). Wielka Kwatera 


Główna donosi dnia 14 października 1918 BI 


Zackhedui teren walk. 
Grupa wajsk ks. Raprechta, - 


nad kanałem po obu stronach Douai Wy- 
rzuciliśmy kontratakiem nieprzyjaciela, który 


przejściowo wiarignął de Aubigny.au- 
Bae. Na północo - wschód od Cambrai 
rozchwiały się silniejsze natarcia Anglików | 


między Bouchain a Haspres. Na polu- 
dnie od Solesmes oczyściliśmy gniazdo 
Anglików, pozostałe jeszeze po ostatnich wal- 
kach. 


Grupa wojsk następcy tronu nle- 
mieckiega. | 


Na północ od Oise odparliśmy ponowne 
na południe od tej miejscowości, Na północ od 


wych pozycjach. Pomyślne walki dni ostatnich 
w okolicy Chemin des Dames i w sta- 
nowiskach Suippes, przed któremi nie- 
przyjaciel w bezowocnych, prawie codzień po- 


Szampanji, gładkie przeprowadzenie tego 
ruchu. : s. 
Grupa wejsk gen. Gallwitza. 


większych operacyj bojowych. W pomyślnych 


Biuro Reutera donosi: | 
Amerykański urząd spraw zagranicznych 
otrzymał dziś rano notę niemiecką za pośred- 
nietwem posła brytańskiego w Hadze. 
Balfour i Bonar Law wyjechali s Londynu 
celem porozumienia się z Lleydem Georgem. 
Następnie biuro Reutera dowiaduje się, 
że przy obecnym stanie rzeczy jest nieprawdo- 
podobnem, aby odpowiedzialni ministrowie 
złożyli jakąkolwiek wyeserpującą deklarację 6 
s 

Następnym krokiem prezydenta Wilsona 
bedzie doprowadzenie do porozumienia w 
sprawie odpowiedzi koalicji na odpowiedź nie- 
miecką. 

Na pierwszy rzut oka nota niemiecka czy 
mi wrażenie, że Niemcy przyjmują mietylko 
punkty wilsonowskiego oświadczenia stycznio- 
wego, lecz i jego późniejsze wyjaśnienia. Mo- 
żnaby wiedy powiedzieć, iż, zdaje się, że Niem- 
ey poważnie myślą o przyjęciu warunków wil- 
soenowskich, 

Treść noty właściwie nie wyjaśnia osla- 
tecznie, czy Niemcy przyjmują warunki Wilso- 
na bez zastrzeżeń, czy beż uważają je tylko za 
podstawę dla eweniuałnych rokowań. Jasną 
jest RZECZĄ, że taka niejasność nie możę pozo- 


Nie może być, oczywiście, mowy 6 zaprze- 
staniu operacyj wojennych; zawieszenie broni 
możliwe jest jedynie przy najpoważniejszych 
"zabezpieczeniach, ii wróg nie wykorzysta prze- 
rwy w colu podjecia ponownej wa 


Londyn, {4 października. 

_ (Telegram W. A. T). 
Biuro Reutera dowiaduje się ze. źródła 
wiarogodnego, że niema widoków na zawie- | 
szenie broni w najbliższym czasie i że, gdy | 
nadejdzie azas praychylenia się do zawiesze- 
nia broni, to będzie można się na 
jedynie tylko w tym wypadku, jeśli Niemcy. 
jednocześnie zagwarantują, że nie 
przestaną walk na lądzie i morzu, 
pozbawione będą możności kontynuowania 
działań wojennych. 
Aczkolwiek narazie nie należy oczekiwać | 


oświadczeń urzędowych, jest rzeczą pewną, że 


oba te fundamentalne punkiy są wyrazem 


| poglądów nie tyike Anglików, lecz i i ieh sprzy- 


mierzeńców. 

Sądzą tu, że upłynie pewien czas zanim 
Wilson odpowie, i że przed osiatecznem zre- 
dagowaniem odpowiedzi, Wilson naradzi się 
ze swoimi sprzymierzeńcami, 

Go do gwarancyj, tow tutejszych kołach 
miarodajnych panuje pogląd, iż muszą one 


być tego rodzaju, aby nie pozostało nawet | 


cienia wątpliwości. 


Paryż, 14 października. 
(Telegram W. A. Lho | : 

| | „Petit Parisien“ stwierdza, że ddpówiedź 

niensiocka nio dowodzi jasnej uległości żąda- 

niom Ameryki, jest ona zagodzeniem głów. 

nych zasad żądań tych. 

Być może, że dy plomacja niemiecka choe 


wości zyskać broń, aby przedłużyć rokowania. 


Dyplomacja koalicii jednak rozporządza dostó- 
teczną ilością argumentów, aby machinacjom. 
w ostatniej godzinie przeszkodzić. Ani Niem- i 
czy, ani Austro - Węgry nie mają już siły do | 


zgotowania nam zasadzek, AE: e 
matsżeli obawiać. 


Wilson pójdzie ni niewgipiiwie a 


Odparliśmy natarcia przeciwnika na koai i 


natarcia Francuzów pod Asenville, oraz 


Laon inad Aisne stoimy na. naszych 2O- 


nawianych atakach poniósł ciężkie straty, umo- 
zliwiły, tak samo, jak i na polu bitwy w. 


"Po obu stronach Mozy: nie było żadnych. 


panemaan aAa Aa MAA AEAEE N AEA WCT EWC, 


przez rozmyślne zwlekanie i budzenie wątpli- 


yanen Doea aaa > ” » - 
i ` d 
TETEE EE Ë e 


to zgodzić | Lelnsteru. - 


ah 


prasy w sprawie niemieckiej odpowiedzi, i, któ- 2 
re wszystkie utrzymane s w tonie jaknaj- ł 


m L met wim ri r OWY maa A SC rE raae a e 


* LTR o | broni tego ro 


drobniejsze części stanowisk, kéśre nieprzyja- 
ciel zajmował jeszcze po zakończeniu walk i Z 
dnia 12 października, | z 
Pierwszy gee ne 
 Lmdendortt 


filo jest obowiązkiem jedynym 

| wolnego człowieka: osłaniać 

państwo, które 80 samo 

a osłania, -| Behtller. 
Spełniajcie ten. obowiąz ek! 

sadzac cie dziowi > 


WIEDEN. Urzędowo donoszą dnia go 


| października: 


Południowo- wschodit teren walk. 


Colające się albańskie wojska nasze toczą 
walki straży tylnych, oraz potyczki z bandami, 


cześtniczy także ludność cywilna, 


Bardzo silny zwlaszcza nacisk anyi 
cela porian się „daje w. dolinie Morawy. ; 


cielem do wszystkich kryjówek i zmusi go, æ 
żeby się na mowo sprecyzował. 


„Bobo de Paris“ zaznacza, że odpowiedź e 


niemiecka zdaje się mieć na aes z warunków 
które Wilson widzieć chce A za- 


prośbę o zawieszenie broni, zoobić ociaięcena 


warunki zawieszenia broni, Dziennik zapew- 


nia, że Waszyngton, Paryż i Londyn najsapoł: | 


niej są zgodne w tem, iż waruni 
nia broni musi być zupełna ku 


pitulacja. | 
Wszystkie rządy koalicji pracują tak, jake | 


by wojna trwać miała jeszcze długie miesiące. 


Gale 2. A. T.). 


przez niego warunkami, 


Londyn, 14 ; 
$ /. elegan W. A. T} 


gloszenie jej w teatrach ze scen i przez rznce- 
nie na ekran w kino-ieatrach. 


Dzienniki powążpiewają jednomyślnie w 
szczerość kroku niemieckiego i 


tergowanie się ọ warunki pokojowe na konto- : 


"rencji, te sredze rozezarują się, 


punktów Wilsona, które nie obejmują najró- 
żnorodniejszych zbrodni, dokonanych przez 
Niemców od czasu. ogłoszenia iy unitów. 
Punkty Wilsona nie wspominaj: nio 1 
| głównych zbrodniarzach, którzy spowodows 

| planowe okrucieństwa, ani też o odezkodowa- 
niach za zhrodnię. ma morina; jak atopi: 


Dzienniki nie wierzą, aby Wilson PAP 


tylko ga | mógł koalieji zgedzenie się Ba zawieszenie bro- g 


lecz, gdy | ni bez stanowozej gwarancji. | SA Aa 
"Wymieniają one niektóre warunki : 


wstępne, których wypełnienie poprzedzić me anie: lnych wyrażeń na pieri 
powie: | watnej, . wygłoszony ch przeą ka, Maksymiija- 
opuści | PA W Styczniu roku bieżącego. ne | 
| eyjna robota antypokojowa, która xa: 


si zawieszenie działań wojennych. Dzienniki 
ok tem, że określenie warunkó 


woco SW > WORA zwycięstw. 


- Agencja Havasa" przytacza szereg 


większej nienawiści. 


żumienia w. sprawia alzacko - lota 


TY RSKI iej. 


-Dziennik zaznacza, że Berlin nie powinien ży- | Opo 
wić żadnysh złudzeń co do sprawy alzacko-lo- | 
taryńskiej, należy ona dla Francji do tych, 20 | ofi 


do kiórych wszelki: kompromis: Jest wykkuc 
ny. 


zewiesaenio bęoni jest wskazane, |. > 
-Projeki komisji mieszanej zdradze 


przedsięwzięciach wdskesliimy a EE i 


1861 z 


jowej Jest m zupełne T danio w Niembee, * 
pią w seks Niemiec. Wiele z dzi 


"W okolicy na północ od Niszu trwają w. 
dalszym ciągu walki adwrotowe, w których u- | 


Saet sztabu generalnego. «| ka jako wym ale p A 


Berlin, 14 października. | PTI 


| Biuro. Reutera donosi. Odpowiedź Nie i 
miec na noię Wilsona wiadomą się stala w | 
' Londynie wczoraj późnym wieczorem przez o= | 

eświadczają, że | 
jeżeli Niemey sądzą, że teras nastąpi już tylko ! 


Dzienniki zaznaczają, że koalicja ma pa | > 
oze swoje własne punkty dodatkowe do 14-ta Po lu, ks. kanclera azcsególnie akcente- | 
wał, że zawsze był zwolennikiem pokoju, We. 
gruntowanego na zasadach prawnych, X 


TZone być winno BPochowi, . który nie s dopuści 
do tego, aby armie koalicyjne utracić miały o 


_ Gemma, 14. DAŹ dziernika. 3 


| „Homme Libre" pisze, że prasa niemiecką RE 
eedzień te inne plany przedstawia. ©0 do poro- = 


Matin“ pisze, że. nota jest e 3 w 
padku Niemiec. Nota dowodzi, że Niemcy w| 
dalszym ciągu są podstępne i iełojałne, | 

| Dziennik uważa notę za dwuznaczną i i | oag E 
| Się, ażeby Foch jeden tylko: 


inyojęski ionida. który sałocz 4 
o który słucha. 


| Bazylea, H październik: 
(Telegram W. T.) i 
„Zuriicher Post“ Aeg z Londynu: Am 


gielska partja robotnicza zakomunikowała rzą. 


dowi brytańskiemu swoją uchwałę i zażądała 


jednocześnie, aby rządy koalieji natychmiast 
| rozpocagły wspólne jawne rekewanią pokoje 
we, o ile Niemcy przyjmą warunki 


WilsonRow- 


skie. 
Jednocześnie partja robotnicza zażądała, 


: aby na koafereneję pokojową. dopuszczeni byli 
J robotni- 


ofiejalmi przedstawiciele orgamisacyj 
czych i socjalistycznych. | 
Borin, 14 października. | 
mW, A. Th 


Według donieciać „kid, Ale TE“ 
Biuro Reutera a. z Nowego ona 25 


; arutnki on przed 
enrniki nastrojone są sceptycznie Lw t 


twierdzi, że Ameryka miała sposobność dosta- 

tecznie już poznać wartość słowa  kanolerzów y 

niemieckich. 
(Do wiadomości powyższej  gziennik pół- | 


urzędowy dodaje komentarz następujący: Wee 


dług doniesień „Hollands Nieuwe Bureau“ wo 
Nowym Jorku edpowiedź niemiecka nadeszła 
tam dopiero w sobote zbyt późne, aby Selk a 


-| byé komentowana, W niedzielę ukazują stę 
| tylko 4 dzienniki, wobec czego komentarza 
| prasowe ukazać się mogą dopiero w poniedzia= = 
| lek. Z doniesienia powyższego okazuje się, że 


Biuro Reutera opinje owych 4 hep nie- 
amerykańskiej). 


dk 1 imi ; 
-tanani mi pile 


„Wiedeń, r e | 


egają pogłoski, że w w skisa rzędu war` 
sza wakiego weszło dwóch Polaków gali 


Hussarka i polecił kr. Sylra Taraka utwor 


Według doniesień s nad granicy maj: | mie gabinetu, 
carskiej rząd japoński oświadezył solidarność | 


Swą x odpowiedzją Wilsona i z petey 


| zy jadamoś ta nio znajnje do tef pozy po 


lena pelni 


se a. w. A za TS 
Dzisiejszy „B. Z. am Mittag“ notuje opinję 
kół politycznych, że sprawa manege listu ka, 
Maksymiljana Badeńskiego zostanie zaKończ0- 


| na bez krysyyu kanalerskiego. 


Ww zpeEiAć potliotnego kryzysu kanciec- 3 


| skięgo organ: centrowy „Germania“ pisze m 


artykule wstępnym: |. > 
> mowie, wygłoszonej przy objęciu ewe- 


-List jego nie znajduje się a tem w 


| sprzeczności. Czy nie byłoby rzeczą marom 
 sądną oświądczać, że ks, Maksymiljan Ax: 
| Jest tym. człowiekiem, który SOGI „M a 
31 FA się sprawie pokojowej. SA 


: Tym tek 0, eken neleky przyplsaó waw: 


się na łamach prasy neutralnej, 


wieństwie do doniesień dzienników, żądnych 
sensacji, „Germania“ stwierda, žo. krysy 
i kanelorskiego siema. : 


"a ariway. 


: ak | ad | 14 pi 


prowadzenia rokowań na zównych „prawach. | De a IATA M 


Pragi załogi oo 
||... Wielkie święto obchodziła w niedzielę pol-- 
 'ska załoga wojskowa w stolicy; uroczystość 

„złożenia przysięgi na wierność Polsce, na po- 
słuszeństwo Radzie regencyjnej, jako wyobra- 


- micielce korony polskiej, na posłuszeństwo | 


— Bwoim wodzom. i 

( / Święto wielkie, na które czekali wszyscy 

cca Polacy, o którem marzyli ti, čo pra: 
|.  gReN, aby żołnierz polski zależnym był iedvni. 
`- 0d Polaków, j S 
P W niedzielą 6 
_  pbchód kapelan wojska polskiego, ks. Antosz, 
_ uroczystą mszą św. w kościele wojska pol- 

skiego przy ul. Długiej. | 
Świątynię przepełniły tłumy cywilnych. 

| W presbiterjum zgromadzili się obecni w 


_ „Warszawie najwyżsi dowódcy: pułkownik Ber- 


- becki, pułkownik Januszajtis, pułkownik Min- 

> „kiewicz, dowódca i brygady, major Wyrostek 

Ee swoim adjuianiem, oraz liczny poczet na- 
szych oficerów. EE S 


-_2£ przedstawicieli rządu polskiego — nie- 


` stety — nie zauważyliśmy nikogo. 
o Na chórze w czasie mszy św. śpiewał solo 
tenorzysta opery, p. Dobosz, grała kapela puł- 
ku 1-go pod batuia p. Korwata. 
© Po skończeniu nabożeństwa cały kościół 
„. zabrzmiał modlitwą „Boże coś Polskę“, którą 
_.Bplewali wszyscy obecni przy towarzyszeniu 
kapeli, AZ: : 


- placu przed nią uszykowała się kompanja 1-go 
pułku piechoty z muzyką. Poza nią plac zale- 
` giy tłumy mężczyzn, kobiet i dzieci z różnych 
sfer mieszkańców stolicy, aby wziąć udział w 
- święcie wojska polskiego. | 
- Po nabożeństwie sztab stanął na placyku 
-przed szeregami wojska. Rozległo się harmo- 
nijne powitanie. i | 
|... Ks, Antosz, wierny towarzysz legjonów, 
>o który w wielu bitwach życie własne narażał, 
„ udzielając pociechy religijnej konającym na 
„pierwszych linjach bojowych, swoim donio- 
siym, jak dzwon, głosem basowym odezwał się 
< do towarzyszów broni, przypominając im obo- 
"_ wiązek dobrych synów Polski, | 
_...Rozległa się komenda: 
— „Czapki zdejm!” : j 
| Żołnierze zdjęli czapki, podnieśli dwa 
"palce prawej ręki do skroni. | 
) Zaczęto odczytywać słowa nowej roty przy- 
. gięgi, Wszyscy żołnierze powtarzali je harmo- 
- mijnie, tak wyraźnie, że zrozumieć można było 
"wyraz każdy... 
| — „Czapki włóż” — zabrzmiała komenda. 
Rozpoczął przemowę pułkownik Minkie- 
WALCZ. | 
- „Żołnierze! Cztery lata temu  pochwyci- 
liśmy za broń i poszliśmy w bój z wrogiem oj- 
|. czyzny aż hen w Karpaty i na Wołyń, niosąc 


chętnie życie w ofierze. Walczyliśmy, Polsko | 


ukochana, o wolność i o chwołę Twoją! 
"Walcząc poza granicami Królestwa marzy- 


: liśmy o tem, aby Orzeł polski załopołał skrzy- 


j -dłami swojemi nad wolną od wroga Warsza- 
E wą, nad innemi grodami i wsiami polskiemi, 
(0, Przed 2i pół laty znaleźliśmy się w stoli. 
(wy. Ale ludzie złej woli, małego serca i sła- 
> bego ducha powiedzieli, że nie jesteśmy żoł- 
nierzami polskimi, ponieważ nię mamy nad 
© sobą zwierzchniej wladzy polskiej... Nam sło- 
— wa te nie odbieraly ducha, tak jak tam na pla- 
„eu boju, kiedy nie byliśmy przecież pewni, że 
- Polskę wywałczymy. | | 
| > y I oto dożyliśmy ania szczęśliwego. Dzi- 
-siaj złożyliśmy pr. sięgę na wierność naszej 
- „Polsce, naszej Redzie regencyjnej, naszym do- 
iwódcom. s RA "M 
Jesteśmy żolnierzami polskimi! 
Stanęliśmy do apelu. Naród przekona się, 
| "że na nas liczyć może, że opierając się na nas 
„może zbudować Polske potężną, że Polskę pu- 
trafimy obronić, Niech żyje Polska! Niech ży- 

je Rada regencyjnal* = 
E Okrzyk ten pòwtórzyli wszyscy żołnierze. 

> Kapela zagrała „Bożę coś Polskę". l 
> Gdy dźwięki hymnu ucichły, rozległa się 
komenda. Wojsko nasze uszykowało się w sze- 
gi pochodowe. Rozpoczęła się defilada przed 
pułkownikiem Minkiewiczem. Kapela grala 
„Jeszcze Polska nie zginęła!” RANE. 
z Publiczność biła oklaski, Ludziom ' star- 
A szym łzy płynęły z oczu. Słyszeć można było 
a sda Boże, dzięki Ci za to, żeś dał mi do- 

- czekać tego święla! g 

Tae | E 
AR Wczoraj odbyło się tu zaprzysiężenie od- 
działów wojska polskiego i 
- Oatowiu, 1, l. iej brygady kompanji saperów, 
© (oraz szkół: podchorążych i podoficerskiej, | 
(0 Digoda ei m. 30 pułkownik Berbec, 


; 


godz. 10 zrana rozpoczął 


Kiedy w świątyni słuchano mszy św. na 


stacjonowanych w. 


`. , na którego ręce składały wspomniane oddzia- 


ły przysięgę, odebrał od majora Fabrycego ra- 
port, następnie do zgromadzonego wojska 
przemówił w podniosłych słowach ksiądz ka- 
pelan Wiszniewski, poczem odczytaną przez 
porucznika Myszkowskiego rotę przysięgi, po- 
'wiarzały szeregi. | 

Po krótkiej przemowie pułk, Berbeckiego, 
wzniesiono okrzyk na cześć Rady regencyjnej 
przy dźwiękach hymnu narodowego. 
i Po przysiędze odbyła się defilada oddzia- 


E Mieć wtzrajny. 


Cztery grupy narodowe wezwały do urzą- 


| dzenia „święta niepodległości“ w dniu wcezo- 


rajszym, jako w oktawę ogłoszenia przez Radę 
Regencyjna orędzia do narodu o zjednyczeniu 
wszystkich ziem polskich w jedno niepodległe 
państwo polskie. | | 
Cała Warszawa usłuchała tego głosu, albo- 
wiem stolica Polski, która prawie przez półto- 
ra wieku musiała znieść tyle prześladowań, 
tyle okrucieństw, nie wyrzekała się nigdy my- 
šli, że raz przecież musi zaświtać lepsza dla 
nas jutrzenka, że naród rozdarty znowu będzie 
mógł się zjednoczyć, aby odtąd żyć życiem wol- 
nane: ii 
Po sejmie czteroletnim rozszarpano Pol- 
skę za to, że ogłosiła zasady równości wszyst- 
kich stanów, toteranoji religii i narodowyości, 
zasady demokratyczne. | 

Ówczesne imperpalizmy nie mogły znieść 
tych idei, które świat wyprzedziły o wiek cały, 

I oto teraz te same idee, głoszone przez 
innych, wakrzeszają Polskę: męczenniczkę idei 
wolności narodów. _ 

Cierpieliśmy lat sto z górą za to, że nasi 
pradziadowie głosili zasady, jakich inni uznać 
nie chcieli, jakich inni się obawiali, Za uchwa- 
ły sejmu czteroletniego przelewaliśmy krew 
pod wodzą Kościuszki, ks. Józefa i Pułaskiego, 
później w bojach z». 1830 i 1831, w powstaniu 


'zr. 1888, wreszcie w pierwszych dwóch latach 


wojny obecnej nasi bohaterscy legjoniści, 

Kiedy więc po tylu latach cierpień naresz- 
cię spełniają się marzenia nasze, naszych oj- 
ców i dziadów i pradziadów — musiała wozo- 
raj odezwać się nasza dusza. 

Odezwała się godnie: | 

Warszawa zachowaniem się wczorajszem 
dowiodła, że jest na wskroś patriotyczną, na- 
rodową, polską i że czuje to samo, œo rodacy 
ną wszystkich ziemiach polskich zamieszkali, 


Lekcja lity stołecznej, 


Przez kilka dni przed wczorajszem świę- 
tem narodowem chodził po wszystkich kątach 
mały strach z wielkiemi oczyma i szeptał zała- 


„mującym ręce kumoszkom rozmaite okropne 


rzeczy, 

Zapewniał chwilami nawet o tem, że to 
wszystko, co zaszło w państwie mosyjekiem, 
jest dopiero minjaturą wobec okropności, któ- 
rę my, panie tego, pokażemy Europie. 

I przyszedł dzień jasny, pogodny święta 
narodowego, który rozwiał widma głupich bla- 
dych strachów — i okazał, że Warszawa dzi- 
siejsza posiada poczucie wielkiego ładu w so- 
bie, znamię szlachetnej kultury, instynkt prze- 
dziwnej dyscypliny... 

Wylegly na ulicę tłumy olbrzymie, «by za- 
świadczyć, iż łączy je ideał jedyny — myśl o 
zjednoczonej niepodlegiej Polsce... 

Spokojny, a mocny rytm setek tysięcy nóg 
w bruki stołeczne posiadał imponującą wvynio- 
wę. Ta defilada olbrzymiego mrowiska ludz- 
„kiego przez ulice miasta od świtu do nocy była 
lekcją pouczająca o tem, iż 126 lat niewoli i 
tysiące odmian wszelkich mąk i drobnych, a 
złośliryych udręczeń, jako też i trudne próby 
ostatniego czasu katastrof i ciężarów wojny 
europejskiej nie zabiły ducha w narodzie... 

Cokolwiek mówi się i mówi słusznie o za- 
łomizowaniu narodu przez siły złoślinye od ze- 
wnątrz i od wewnątrz przez waśnie i ałólnie 
partyjne, ba! przez narowy natury dziedzicz- 
nej — rozpasanego ongi indywidualizmu — 
widziało się przez pryzmat wielkiej dziejowej 


| chwili, widzialo się na ulicach miasta, że jest 


tu olbrzymi i zdyscypiinowany, wdzięczny ma- 
terjal, który winien być tyfiko uey Iządnemi 
rękoma wiasnemi krwii wybrniemy z. dobrej 
woli, z łona tego ludu, aby ten materjal wy- 
kwitł ponownie na wielki naród, który ongi 
zajmował w Europie stanowisko pierwszorzęd- 
nego mocarstwa, zazobnego w kulturę i kro- 
ezącego ku celom wolności i postępu — i któ- 
ry tego szlachetnego i uczciwego stanowiska 
na nowo domaga się w świecie i potrali być 
godnym czlonkiem na równych prawach z in- 
nymi tego związku narodów, który zapowiada 
nam przyszła era — rozkwitu świata w mąd- 
rości i pokoju... | RADE 

A gdy patrzyło się na ulicę — i widzialo 
własne męskie i sprawne szeregi tych, którzy 
już w niebezpieczeństwach wąchali proch, a 


zy a się wiersz wieszczki Konopnie- 
kiej: = E CER 
Gdy się człowiek po gromadzie 
Spojrzy w dobry czas, | i 

To na sercu rękę kładzie: 

Jeszcze-ć kupa nas! 

AE * R 

Około godz. 1-ej w południe przez Kra- 
kowskie Przedmieście ku ul. Nowy Świat szła 
grupa, około 50 młodzieńców. W pierwszym 
jej rzędzie niesiono sztandar o barwach ezer- 


kach. 

_ ezestnicy tego pochodu śpiewali pieśń 
Bolesława Czerwińskiego „Czerwony  szłan- 
dar, | | 


łem św. Krzyża wzniosła okrzyk: „Niech ży- 
je Polska, SĘ | 

Okrzyk ten powtórzyli młodzi i starzy z 
jednej i z drugiej strony ulicy... 


W archikatedrze. 


Wczorajszy obchód święta niepodległości 


stego nabożeństwa dziękczynnego 
tedrze św. Jana. | 
W siallach zasiedli prawie wszyscy prała- 
ci i kanonicy kapituły metropolitalnej, w pre- 
Sbyterjum zajęli przygotowane krzesłą mini- 
strowie i inni dostojnicy państwowi, prezes 
Rady miejskiej p. Ignacy Baliński, prezydent 
miasta inż. Drzewiecki, a dalej przedstawicie- 
le rozmaitych instytucyj i stowarzyszeń. 
Nawa glówna świątyni była przepelniona. 
Tu ustawili się członkowie cechów rzemieślni- 
czych ze swojemi sztandarami, oraz przedsta- 


W archika- 


rami. 

Uroczystą sumę celebrował ks. Gail 
licznej asyście. 

Po nabożeństwie odśpiewano „Boże czó 
Polskę”, | 


se 


przy 


| A | 
Rówmocześnie nabożeństwa dziękczynue 
odbyły się we wszystkich świątyniach war- 
szawsikich, równieź przepełnionych., 
< Nabożeństwo w kościele W.W. Świętych 
zakończono utormowaniem pochodu do pomni- 
ka Mickiewicza, gdzie odśpiewano „Boże ooś 
Polskę“, ; | 

- pochodzie tym wzięły. udział tysiące 


r 


osób 


Pochód dowhorczykéw. 
- Dowborczycy zgromadzili się w niedzielę 
w sali Doliny Szwajcarskiej na wiec, na któ- 


rym po szeregu przemówień, uchwalono rezo. 
lucję, wzywającą wszystkich, aby zgłosili się 


ma służbę w armji polskiej, kiedy oma będzie 
armią ściśle narodową, i 

Postanowiono także wziąć udział w obcho- 
dzie święta niepodległości. 

Jakoż wczoraj o godz. 8 zrana dowiborczy- 
cy zgromadzili się w Dolinie Szwajcarskiej, 
jak jeden mąż. Przybyli ich generałowie, pul- 
kownicy, wszyscy olicerowie, wszyscy szere- 
gowcy, oprócz chorych lub nieobecnych w War- 
srawie. Nie brakło nawet chromych o kulach. 
_ 0 godz. 9 zrana rozległa się komenda. 
Dowborczycy stanęli w szeregach, jedna 
dawna kompanja za drugą. Na czele każdej 
kompanji stali jej dawni oficerowie, na czele 
wszystkich kompanij, bataljonów i pułków sta- 
nal sztab. o. | 

Ruszył pochód. a. 
Olwierała go kapela dowborczyków, za 
nią kroczyli chorążowie ze sztandarem z oriem 
Białym, dalej sztab, a dalej kolejno pułki... tys 
siące dawnych bojowników. 

Szli aleją Ujazdowską ku archikatedrze. 
Na wszystkich ulicach witały ich tłumy 
przechodniów oklaskami i okrzykami. 

_ Oni kroczyli w marszu wojskowym.. a 
kiedy kapela ustawała, z tysiąca ich gardzieli 
rozlegały się pieśni narodowe. © 

Doszli do Zamku.. następnie do kościoła 
św. Jana. Nię sposób im było docisnąć się do 
świątyni, już przepełmionej przez patrjotów i 
przez patrjotki, aby Najwyższemu złożyć po- 
dziękę za to, że wysłuchać raczył błagania Po- 
laków o wolność, a ziem polskich zjednocze- 
nie. Na placu Zamkowym czekali na Koniec 
nabożeństwa, poczem ruszyli z powrotem. 

Z Krakowskiego Przedmieścia żboczyli na 
Marszałkowską... l 

— Miodzież uniwersytecka, szkolna i rzemiaśl. 
micza utworzyła po obu stronach  dowborczy- 
ków silnie zwarty łańcuch i w ten sposób sz5a- 
ler przy obu chodnikach ulic, nie wpaszezając 


kroczyć swobodnie.. 

Sztandar ich powiewał szeroko na ulicach 
Warszawy, orzeł Biały moupościerał swoje 
skrzydła, nie krępowany przez wrogów Polski, 


śpiewali to „Boże coś Polsk 
ska nie zginęła”, 


4, to „deszuze P3- 


A po obu stronach ulic, przez które prze- 


chodzili, Rumy przechodniów, skłaniając gite | 


wonych, rozwinięty na dwóch długich drąż- 


Publiczność, znajdująca się przed kościo-. 


rozpoczęła Warszawa od wysłuchania uroczy- 


wiciele różnych zrzeszeń również ze sztanda- 


nikogo do środka, aby dowborczyczy mugli 


Kapela dowborczyków grała, dowbosczycy: 


saa EEN 


wy przed sztandarem, witały pochód okirzykae 


mi „Niech żyje Połska” 
Przed pomnikiem Bicziewiczą, 


Po przejściu pochodu dowborczykków woe- 
kolo pomnika Mickiewicza zgromadziły się tlu- 
my. KACZE 
|.  Wygłoszono kilka krótkich przemówień 
wysoce patnjotycznych. Przyjmowano je oklą- 
skami i okrzykami: „Niech żyje Polska“, | 

Najgorętsze oklaski wywołała mowa mio- 
dzieńca, który wołał: 

— Kiedy jednoczą się wszystkie ziemie 
polskie, nie pora na swary i na partyjne po- 
rachunki, Wszyscy Polacy, jak jeden maż, zjed- 
noczyć się winniśmy, aby świat cały, aby przy- 
jaciale i wrogowie nasi wiedzieli, że naród 
polski dąży ramię przy ramieniu do jednego, 
wspólnego celu! 

 Przeciągłe oklaski, okrzyki „Niech żyje 
Polska“ były odpowiedzią na piękne słowa 
miodzieńca. Słowa te ich słuchacze powtarzali 
w całem mieście. 


romy 


W szkola, 


Z rozporządzenia ministrą oświecenia, 


| wezoraj wszystkie zaklady naukowe były zam 


'knięte. 


IE: 8 ATEA 
Odezwa związku stowarzyszeń po 
. Związek stow. polskich wita z radością 
chwilę odrodzenia się miepodległej, zjedno- 
czonej Polski. — Usuwając zasadniczo, za 
swej działalności wszelką akcję partyjną, 
stwierdzamy konieczność ścisłej lączności na 
tle pracy społecznej, oświatowej, kulturalnej 
z połączonemi dzielnicami, przy bezwzględ- 
nem utrzymaniu wewiiętrznego ładu ż po 
rządku. 
„ Wszelkie próby zakłócenia tak pożądanej 
jednomyślności będziemy zwalezali, starając 
się dążyć wszelkiemi siłami, do jaknajszyb- 
szego zrealizowania tych wszystkich prac 4% 
zamierzeń, które poweźmie rząd polski, na 
większości narodowej oparty, a do podniesie- 
nia dobrobytu narodowego zmierzający. 


W związku: rzemieślalkó 


Z powodu święta narodowego, w Związku 
rzemieślników przy ul. Miodowej odbyło sią 
wczoraj wieczorem wielkie zgromadzenie. 
Radny p. Marek Borkowski w dłuższej mo- 
wie dowodził, że nie powinniśmy w nowej Pol. 
sce dopuścić do «..archji na wzór rosyjski, ala 
zm do oligarchji, która zgubiła dawną Pol- 


Dr. Dymowski poddał krytyce zachowanie 
się Kola międzypartyjnego w ostatnich eza- 
sach. Nie pora obecna na politykę konspiracyja 
ną, jaką uprawiać musieliśmy do niedawna. 
Obecnie musimy chwycić się polityki realnej, 
a pomiędzy innemi dążyć do podniesienia 
przemysłu, handlu i rzemiosła, aby szerokim 
masom dostarczyć pracę i zarobek. - 

Oba przemówienia przyjęto oklaskami, 


* 


date, 

Członkowie Tow. wioślarskiego nie wzię- 
li udziału w pochodzie dowborczyków, 

Wyszli oni ze sztandarem swoim z kate- 
dry. Przed pomnikiem Miekiewiczą zatrzymali 
się i pochyliwszy sztandar, odźpiewali „Boże 
coś Polskę", poczem wszyscy skierowali sią do 
swojej siedziby przy ul. Foksal. 

Publiczność wtórowała naszym „dziel 
nym“, którzy od lat wielu łączyli się pod pre- 
tekstem wioślarsttya, skupiali się dla krzewie- 
nia ducha narodowego, do pracy nad odbudaw 
wą Polski, | 


a fid e 
peksracia miasa, 

Od samego rana Warszawa przybrała szatę 
świąteczną. Wszystkie domy przystrojano fla- 
gami narodowemi. Tysiące balkonów okryto 
kobiercami i ukwiecono. 

Wszystkie biura państwowe i miejskie, o- 
raz wszystkie instytucje publiczne, i sklepy, 
nawet restauracje, kawiarnie i mleczarnie by- 
ły zamknięte przez cały dzień. Nie kursowały 
też tramwaje i dorożki, 

Warszawa obchodziła wczoraj wielkie 
święto, nie chciała go zakłócać handlem ani 
kawiannianeni pogawędkami. 


PPR a EDS 


kaiaia] 


Na murach m. Krakowa pojawiła się w. 
ubiegły piątek następująca odezwa: 

Rada regencyjna maniiestem z d. 7 paź 

| dziernika proklamowała w Warszawie zjednu- 

czoną i niepodległą Polskę. DR 

Wielka godzina, na którą cały naród pal- 

ski czekał z upragnieniem, już wybiła. | 

Obywatele! Wszyscy, jak jeden mąż, daj- 

my wyraz uczuciu głębokiej radośc, bo cio 
wstaje z wiekowego letargu Polska wolna, niew 
podległa i zjednoczona! OBEC CKE 
-. Piąty rok straszliwej wojny światowej wy- 


O OWENA 


„sę siły zbrojnej w drodze poboru, oraz troskę o 
wyżywienie ludności w ciężkiej ahwili przej- 


dań na a Biabym niej den ból serdeczny, nie | 


| ' jedną troskę i zmartwienie. 

Lecz chwile niepewności i zwątpienia mi- 
tjają — dziś wzywamy Was do «kupienia 
wszystkich sił, aby w zgodzie i jedności præ- 
, trzymać ciężkie chwile trosk i niedostatki, 
' gdyż niedalekim jest tak upragniony pokój, a 
| «świtająca złota zorza wolności przyniesie życie 
„Spokojne i polskie niwy chleb dla polskich 
| tdzieci wodzić będą. 

Na znak wesela i radości odbędzie się w 


"sobotę 12 b. m. o godz. 10 rano uroczyste na- 


„bożeństwo w kościele N. P. Marji, które będzie 
celebrował ks, biskup Nowak, 
W południe zaś Rada miejska na uroczy- 
stem zebraniu publicznie da wyraz uczuciom, 
'przepełniającym serca mieszkańców Krakowa. 
Wieczorem o godz. 7 uroczyste przedsta- 
"wienie w obu teatrach miejskich. : 
Dzień ten będzie dniem wielkiej manife- 
stacji narodowej. 
Wzywamy obywateli do wzięcia . udziału w 


| nabożeństwie, do zamknięcia sklepów, War. 


sztatówy i urzędów. 
Niech żyje zjednoczona niepodległa Plska! 
. Jan Kanty Federowicz 
Józeł Sare, 
Karol Rolle 


R 
„8; 


"MW niedzielę o godz. 7 wieczorem odbyło 
„się uroczyste przedstawienie w teatrze Po 


teatrze publiczność. Hymn triumfalny Józefa 
Wiśniowskiego wygłosił p. Kucharski z akom- 
panjamentem kapelmistrza p. Rudniek.ego, 
i który w czasie deklamacji odegrał przesławne- 


‘rodowy nadającego się poloneza as-dur Chopi- 
ma, słowa bowiem poety stanowią ilustrację tej 
„wzniosłej melodji. 


i Na zakończenie uroczystości artyści teatru 


odegrali rozrzewniający utwór Kamińskiego 
„Krakowiaków i górali” z narodowemi tańca- 


| lmi i zastosowanemi do dostojnej chwili obec | 


nej, kupletami, 


(W sprawie „Kosuiata polskiego” 


W ostatnich czasach pojawiła się w pi- 


(rze Ilustrowanym" "wiadomość o polskim kon- 
'sulacie we Lwowie. Ponieważ wiadomość tą 


„powtórzył caly szereg dzienników „Nowy | 


Wiek“ stwierdza, że odnośna notatka nie po- 
lega na faktycznym stanie rzeczy, 

„Stojąc na stanowisku bezwzględnej ata: 
mości Galicji z Królestwem — nie moglibyśmy 
„dopuścić do formowania konsulatu polskiego 
we Lwowie. : 

Cytowana powyżej notatka nazwała tak 
"biuro warszawskiego departamentu stanu we 
Lwowie. Biuro to ma czysto 
charakter, przyczem udżenie losu powracają: 
«cych reemigrantów Z Rosji i utrzymanie łącz- 


mości z Królestwem jest jego wyłącznym ce | 
lem. Charakter biura jest najzupełniej przej- | 


iściowym:. 


Program Rola Eiędzynartyjkego. - 


Kolo międzypartyjne wydało wezoraj ode- 


'mwę, w której wyłożony został program stron- 
mictw politycznych, reprezeniowanych w Kole, 

„Radzić i stanowić o organizowaniu i od- 
budowaniu państwa — czytamy w odezwie— 
muszą wszyscy Polacy powołani do tego przez 
naród, Zanim to nastapi, zanim przedewszy” 


stkiem zwolany zostanie sejm Królestwa Kon- 


|gresowego, który jaknajszybciej zebrać się wi- 
nien, a potem sejm ustawodawczy całego zje- 
dnoczonego państwa polskiego, przystąpić na- 
leży do utworzenia w Warszawie Rady Naro- 
dowej, w której skład muszą wejść przedsta- 
wiciele wszystkich dzielnie Polski, 


W ręce Rady narodowej złożyć powinni 
swe mandaty członkowie Rady regencyjnej, a 
„dziś już powołać powinni rząd, który natych= 
_ miastowem zwołaniem Rady narodowej zająć | 
mię musi, w niej oparcie znajdzie i przed nią 

odpow iedzialny będzie. 

Powołanie rządu z dniem: dzisiejszym u- 
„ważamy za niezbędne dla przejmowania zarzą- 
du państwowego. Tylko całkowite oddanie 
rządu w ręce polskie z wyłączeniem współrzą- 
dów A władzami okupacyjnemi umożliwi uiwo- | 
rzenie nam rządu, > 


- Na pierwszem A stawiamy przej ęcie 

- natychmiastowe skarbu, a pierwszem zeda- | 
- lniem rządu będzie znależć silne podstawy, tho- 
- elažby kosztem największych .ołlar przede- 
"iwszystkiem ze strony warstw posiadających, 

- Całe nasze bogactwo państwowe od dzisiaj sta- 
je się niezaprzeczalną własnością narodową. 
-. Nie kwiłtując z rachunków dawnych, dziś 
duż u siebie gospodarzami być i musimy, 
Niezwłoczne przystąpienie do tworzenia 


dowej, jak również ulżenie doli ofiarom woj- 
ny uważamy także za najważniejsze i za naj- 
„pilniejszę zadanie nowego rządu. | 

Na takiej podstawie. gotowi jesteśmy na- 


- „łychmiast objąć rządy, wozumiejąc, że wykona- 


inforinacyjny | 


+ nemi 


"WB LWOWIE | 


| 


| ści i wolności, ku rozwojowi szeżerze demolkna- 


H 


E 


nie wskezanych zadań solna będzie nie yl- ) 


stwo nie odmówi nam tego zaufania i popar- 


| Radziwiłłem i Wróblewskim, a szefem admi- 


| rencja dotyczyła przyjęcia NT przez E 
| rząd polski, - 

 wszechnym z powodu ogloszenia niepodległo- | 
| ści zjednoczonej Polski, Na program uroczysto- | 
ści złożyły się: Odśpiewanie z tow. orkiestry | 
hymnu „Boże coś Polskę" przez cały zebrady | wości rozłamu w Kole międzypartyjnem, 
„na scenie personel teatralny i zgromadzoną w | i 


| nam co następuje: 
go, potężnego, jedynie na triumfalny hymn na- | czwartkowych dziennikach, jakoby na posie- | 
| Związku budowy państwa polskiego, brała u- 
| dział, jako | 
| wschodnich, zarząd Ligi prosi za naszem po- 

| średnictwem o wyjaśnienie, że Liga nie jest | 


| wydało odezwę treści następującej: 
. gmach lwowskich „Nowem Słowie” i „Kurje- | 
| kiwała, nadeszła. Wrogie siły, które rozdarły 


„narodów, Na samą myśl o tem wszysikich o- 


| falnej chwili. Więc niechaj cały naród czci ten 


paa, demokratyczna Polskal* 


W torek, 15 pałastoraika i LI DR 2 


| wych), ka. de carowi 
| "ex kb, inicjiywy; sepiii L rówz.. DA, Siwie 


(ko od nas, ale i od poparcia ogółu. 
szkolnej, a N wana 


Ufamy — — kończy odezwa — -l 


cia, którego- nam W. ABIGUI czasach nie | IZED. 
odmówiło”. > a. aaa lecz żywe i SIETO zadanie wim- 


| ny się stać podstawą. 


| szątkowych zgodnie z ideałami demokratyczneri 
| bąda jednej powszechnej szkoły: elementarnej dta 


la wiłowni AA | 0] e ina zamawiaj i 


Przybył do Warszawy ekse. Bobrzyński. | 


W dniu dzisiejszym spodziewane jest Przy | nadbudową. 
bycie członków Koła polskiego. | Zrzeszone maczycielstwo żąda, iżby w “iwonin T 
ex i cem sig państwie polskiem, jaknajprędzej ureguło- : 


| | R wane zostały stosunki prawne nauczycielstwa i raz 

Stronnictwa lewicy wstrzymały się z de- f m ! 
cyzją w sprawie utworzenia gabineiu do 
chwili przybycia J. Piłsudskiego. 


przecie u poziomu bezdusznych pionków, dowolnie 
| przerzucamych ręką biurokrałów z jednego miejsoa 
ma drugie, wydźwignięło go ma poziom praw oby- 


wej wogóle. 
cja lewicy z PER stronnictw ak- 


i 
Ww niedzielę odbyła się sólo konferen 
tywistycznych. 


skali wynagrodzenia, z jakiej korzysta inteligencja 

i zawodowa posiadająca wykształcenie wyższe. 
Onegdaj rano odbyła się pierwsza konie- ; 

rencja pomiędzy przedstawicielami rządu pol - ozafitowych żadamia te stawia mie w imię intere- 


skiego pp. Broniewskim, Wieniawskim, J. ks. + sów stanowych, lecz w imię niezłomnego i gorgce- 


ex 


nistracji cywilnej p. Steinmeistrem, Konfe- i demokretycznej Polsce. 
Warszawa, 15 października 19188 
Zrzeszenie 
nanozycielstwa polskich 
| sskól piozędcow yo. - 


 Ożęóciowe zniesienie cenzury. 
Otrzymaliśmy rozporządzenie następują- 


Na zasadzie $ 3 artykułu rozporządzenia 
dotyczącego prasy, postanawia się: | 

Przed podaniem do wiadomości publicz- 
noj należy przedkładać do cenzury tylko wia 
domości, dotyczące: 

a) spraw wojskowych; 


«> 
W sferach śóbiycanych mówi się o możli- 


ke 
ik 


Zarząd Ligi ziem wadtiódnich nadsyła ce: 
Na skutek wiadomości, pomieszczonej w | 
dzeniu grup aktywistycznych, odbytem w| 


partja polityczna, Liga uiem | 


partją polityczną w ścisłem znaczeniu tego 
wyrazu, lecz zrzeszeniem osób, pochodzących 
z kresów wschodnich, które, jako powołane 
do reprezentacji na gruncie Królestwa pol- 
skich interesów. na wschodzie, utrzymuje | 
kontakt a tutejszemi organizacjami politycz- | 


| mieście i na wsi; 
ct) władz otura arch ich Za! 
tego powodu przedsiębranych środków; 

d) spraw dotyczących w jakikolwiek spo- 
| sób interesów państwa niemieckiego, państw 
| związkowych oraz sprzymierzonych. | 
Powyższe ułatwienia mogą być w całości 


zz 
$ 


Stronnictwo demokratyczno - narodowe | 
„Chwila, na którą Polska od lat 120 ocze- 


ne pozostają bez zmiany, 
wma, 18 października 1918 r. 
Szef zarządu © 


Rzeczpospolitą, same uległy. przemocy. Wyrok 
dziejów spełniony. Zbliża się uroczysty dzień, : 
w którym Polska wejdzie do grona wolnych 
podp. v. Steinmeister. 
garnia upojenie. Ileż pokoleń w mękach i u- 
dręczeniu oczekiwało na ten wielki moment 
dziejowy. 

Nam wypadło w udziale dożyć do tej BA 


List kanclerza, 


W politycznych i parlamentarnych kołach - 
Berlina nastąpiło nowe poruszenie, Wywołał 
je list nowego kanclerza, pisany jeszcze w 


dzień przez wieki z pokolenia w pokolenie, 
Niechaj dzień i4 października będzie dniem 
święta norodowego. 

Wzywamy wszystkich Polaków by. wspól- 
nie, porzucając wszelkie Spory, godnie ten 
dzień uczcili. 

Niech żyje wolna, ziednoczo- 


a teraz wykradziony i ogłoszony | 
dziennikach szwedzkich i francuskich. Q liscie 
tym i spowodowanej przez to aferze pisze „Ber- 
liner Tagebl.*': 

Ks. Maksymiljan Badeński napisał w 


Strommietwo 


pe: Narodowe. go, którego pacytistyczne poglądy są powsżech- 


-  Deklaraej | nym z tamtejszych hotelów. List ten wykradli 
Zrzeszenia Bano aaa polskich szkół agenci koalicji i obecnie, po mowie kanclerza 
początkowych. w parlamencie, ogłosili w prasie niemieckiej - 


Ludzkość, w kiwi. skąpana, wszystkiemi ©- 
lropnościami wojny przybita, pragnie stworzyć 
takie formy i takie warunki swego ma przyszłość 
bytowania, któreby od podobnej katasinoży uchro- 
mió ją mogły na zawsze. 

_  Kiończy się rwojna, rezpoczyma się okres, jakie 
go w dziejach nie bylo, okres przebudowy świa- 
ta, stawiane są cele, jakich dzieje mie maly, cele 
wieczystegy pokoju, wolności i sprawiedliwości. 

Na drodze ku ich. zrealizowaniu, jako twanda 
nieubłagena konieczność dziejowa, jako jeden z 
nziwadmiejszych kamieni węgielnych, ma których 
dźwigmąć się ma gmach pokoju, jast zjednoczone, 
wolne, niepodległe, domokratyczne i o morze opar- 
te państwe polskie, 

| ZzeSZONO nauczycielstwo polskich sukót po 
czątkowych przejęte głębokim patrjotyzmem, 
poczuciu wielkiej wagi Ełów, które wygasza, eM 
da Oiczyśnie swojej uroczyste przyrzeczenie, iż 
wszystkie sily swoje i życia swojė, 8 'w palrzebie 
krew i ubogie mienie swojo lm pomnożeniu Jej 
kultury i dobrobytu, ku utrwsaleniu Jej miezawisto- 


ksymiljan Badeński wypowiada w tym liście 
o parlamentarywacji rządów, o celach wojny i 
rezolucji pokojowej większości parlamentarnej 


z pog glądami, wyrażanymi przez niego obecnie. 
się w nim mianowicie na pochwały, ja- 
kiemi obsypała gò prasa lewicowa ża mowę w 


rzucił hasła demokratyczne i formuly pärla- 
gruntówynego pod. względem politycznym wy- 


ażeby o Belgii już więć nie mówić, jak dotąd 
: 
ao ten — . pisze „Berliner TagebL* — 
jest z PW mało : pocieszającym dokumen- 
tem. A że go teraz właśnie wykradziono, jest 
jednem z owych fałalnych srządzeń losu, od 
których tam, gazie brak mądrości i nozaądikou, 
chronicznie się cierpi. © 
Należy tu jeszcze dodać, że wedhi donié: 
sienia „Voss Zg“,  jdeutyczność diz lista. 
dotychczas stwie wy ameni 
tycznych Jej. urządzeń państwowych i społecznych > me jest 4, 
Sam ae orc |. przez ogłoszenie tego listu poruszemiu. politycz 
Zexu  nawczycielstwo. polskich szkół "Po 
ezątkowyth stoi ma stanowisku, że przy tworzeniu 
nowej organizacji państwowej polskiej nmiewolno 
przenosić ma goumt polski tych form i. urządzeń 
państwowych, które w wojnie obecnej próby celo- 
'wości i żywotności nia wytrzymały. Nióch państwu 
polskiemu obcy będzie ów system polscyjno-auto- 
kmatyczny, który doprowadzi? R: wane do 
tak ciężkiej katastrofy. 
Zrżeszone nauczycielstwo polskie EM - 
czątków ych żąda, iżby : organizacja ministerjum o~ 
świecenia i samego szkolnictwa powstala nie w 
duchu obcego nam i szkodliwego. biurokratyzmu 
(ezego amitie Poo BOY mocniej działal- 


dzielnym: 

— Ks. Malksymiljan Badeński ; PODOZU 

„się wczoraj z przywódcami frakcyj i w. dluż- 
szem oświadczeniu wyjaśnił. pochodzenie listu, . 
cala historie zagadnienia i rozwój swych poglą- 

dów politycznych. Większości albo wszystkim 


- ozyły albo są one ożywione ż;ozeniem uniknię: 

tia nowego przesilenia kanc. skiego. Socjal- 
demokraci zwłekają i wahają się jeszcze i zaj-. 
muja stanowisko dość odmienne. Mówią, że. 
wystąpią z. TE, jeżeli ksişżo Maleymiljan 
pozosłańie 


Tereora aayciikstnw poki. akal po 


i pochodzenia, której szkoła średnia będzie tylko 


watelskich, łakie przysługują inteligencji zawodo- 
Nauczyciefstwo polskie żąda tego samego stop- | ' 
nia wykształcenia, tych samych praw i tej samej 
Zrzeszome "namzycielstwo polskich szkół po- 


; go dążenia ku Świetlanej, wolnej, niepodiegłej | = 


b) publikacyj, zagrażających, bezpieczeń- | 
stwu publicznemu, spokojowi i p oo w. 


ad zeń i z | 


| chwaliła interwenjować .u prezesa kon 


albo częściowo colnięte względem poszcze- | 
| gólnych pism. Inne rozporządzania cenzunal- | 


- przy gen.-gub. warszawskim | i 


| jedynie względami |: 


styczniu r. b. do ks. Aleksandra Hohenlohego, 


ra i o wytażonem przez nich tyende, Í 


styczniu 1918 r. do ks. Aleksandra Hohenlohe- . a 


nie znane i który mieszka w Szwajcarii, w jed- | zbrodni, dokonanej w jego poselstwie, : 


lącej: 
za pomocą telegramów biyra Reutera. Ks. Ma- | ingie 
ska w Petersburgu zostala napadnięta, ża a 


poglądy, które bezsprzecznie są w sprzeczności | nadomiar brutalności tłum 


trupem kapitanń, żądamy naty 


Karlsruhe, i oświadcza, że dość wyraźnie od- 


memtaryzmu. Domaga się wreszcia możliwie a 


izystani karnych nie, |. 
Ko £ powodasn. Anoraga i- prapor, angielscy, rząd „Wielkiej Brytanji pociągnie do 
osobistej. odpow rządu 
"sowietów i nie zaniedba niczego, aby 


" wszystkich narodów 
„aby nigdzie nie mogli znależć schronienii 


{ ne Liw 
"uczynić wszystko, co w jego mocy, dla - 
 pewnienia niezwłocznego powrotu rep 


sowietów. do odnośnych krajów. 
nem donosi „Berliner Tagbi.' E W numerze nie Eo. ARA 


-stana upo I 
tu do Rosji. ga 


partjora mieszczańskim wyjaśnienia te wystar- | 
"wanie. wszystkich „poddanych £ 
zostali aresztowani pod fale - 


kanclerzem, i ż6 pragną, by siano- a e 
| ez zp ?. o Kanclerz B 5 


wa g mietwo S viaiia, bik oojał-dx 


dzie na to nastawać. Do wiz raja 
ra zastanawiona się nad kws e 
dzie Bię nowe DOER pozywódeów trakcyj. 


| Według ostatnich wiadomości = Be 
sprawa a: joż m pzy» PRAIA 


ftrenia tył 


Ww. związku z rewizjam 
przez czerwoną gwardję w poselstw ZĘ 
skiem w Pełersbungu, . przyczen | zastrze. 
został angielski attachó mai cl 
dn. 8-im września odbyła się, jak donos 
neński „Bund“, pod przewodnictwem 
szego obecnie członka ciała dyplomaty 
szwajcarskiego posła Odier, koni 
przedstawicieli państw neutralnych w P 
burgu. Na konierencję przybyli również 
proszeni przez dyplomatów neutralnych : 
miecki konsul generalny i austrjaeki: W 
konsul w Petersburgu. Poselstwo hole 
skie było reprezentowane przez konsula H 
landji, gdyż poseł na krótko przed zwołaniem. 
konfereńcji udal się do Moskwy, gdzie 
przed rządem sowietów założyć protest 
ciw naruszeniu nietykalności angielskiego 
selstwa i przeciw zamordowaniu angie 
go attachó marynarki. | 

Korespondent hoskętońkd ego „Hr 
Siadeiao i donosi, $e Bera nosze AE 


| ne. Areestownagm zagrożono rozet -zele 


w, razie śmierci Lenina, 
Konferencja neut: 


Inych dyplom 


kręgów północnych, Zino w odd 8 


nie mają zamiar 
ne sprawy Rosji. Krok ich został podykia 
zwracają się oni. „do az antacji pb 
wietów z prośbą: o ukrócenie nadużyć, ze 
czając, że ostatnio wypadki w Pelersbu 
To oburzenie całego świeża sywilizo+ 
wia vidasi na po pó- | 
słuchania, które trwało około gouziny, że na- 
tychmiast zawiadomi rząd centralny w Mos 
skwie © wizycie przedstawicieli państw. new 


AR 
wę 


Rząd wigtelski, dowod ważj w i 


do p. Cziczerina, komisarza ludowego. do 
spraw. zagranicznych depeszę treści uósz ż 


„Dowiedziawszy a że śbódada angiel- 
grabiono ją ze wszystkiego i ZAMOM 
kapitana Cromie, który usiłował gej 


zadośćuczynienia i miezwłocz 
wszystkich osób odpowi eizi 


Jeżeli rosyjski rząd sowistów nie. udzieli SE. 
łkowitej satystakcji, albo jeżeli zajdą Dowe 
akty gwałlu, ktárych ofiarą padną 


poddani 
iedzielności członków 


oni wyrzuceti poza nawias praw przez 
cywilizowanych, 


Został pan już poinformowany przeż pas 
inówa, że rząd angielski gotów jem ai 


tantów oficjalnych Angli i rosyjskiego 


Rząd angielski złożył zapewnient 
chwilą kiedy jego urzędnicy uzyskają 
lenie przekroczenia | granicy rosyj 
landzkiej, pan. Litwinow i jego perso; 

ważnieni do ernea 


Dowiadujemy się teraz, że dekret 
szony w dniu 29 sierpnia, nakazyw 


18 do 40 roku życia i że 


episkowania preon rządk 


$ 


' B wypuszczeni na wolność i umożliwione im 
A >. GE granicy aaa 


'ehwili, "W której nczólstawictole Aa» zosta. | 


Keriou. dla gmin. 


-| szym czasie. 


kiled 


Bda. Doin 16 października 1884 r. Koro- 


Bacja królowej Jadwigi w Krakowie, | 
1817 r.W Bolurze zmarł Tadeusz Kościuszko. 
-1861 r. Profanacja kościołów. warszawskich 


a wojsko moskiewskie, => w mich 
„wada 


Imieniny. Dais Teresy: 
uż Jutro Mastyniana. 


paimenena 


-Rlojay Jeńców Pol Ki. 


... Mimo wielkich wydarzeń doby K 
podjęta przez mec. Antoniego Osuchowskiego 
‘akcja pomocy dla jeńców Polaków nie usuwa 


się bynajmniej na drugi plan — i słusznie, ` 


-ibo jeńcy Polacy po obozach w Niemczech i 
Austrii rozrzuceni cierpią głód i najokrutniej. 
(szą nieraz nędzę: skąpo żywieni, źle odziani, 
|gułaczką wycieńczeni, chorobami trawieni i 
kalectwem dotknięci lub zagrożeni zasługują 
,na fo, aby społeczeństwo nie zapomniało o 
nich. Czynione Bą wprawdzie starania o po- 
wrót ich do kraju — to jednak samo nie roz- 
istrzyga ich doli. Powrót ten nie będzie mógł 
nastąpić odrazu — wielu długo jeszcze poza 
krajem zatrzyma trudność komunikacyj, bądź 
'nmiemoo, a zresztą aby mogli przetrwać uciążli- 
wą podróż, wzmódz ich na siłach potrzeba i 


ogarnąć należycie do drogi. Wszystko to prze- 


‚mawia za koniecznością organizowania kwe- 
sty i zebrania tem większych funduszów, aby 
jeńcy Polacy, póki są jeszcze w niewoli, nie 


„gostali dla kraju straceni i aby, gdy powrócą, 


„mogli odrazu stanąć do oczekującej ich na 
wszystkich polach pracy. Ratować ich z nie- 


woli trzeba w dosłownem tych wyrazów ma- 


czeniu. 


W zrozumieniu tego obowiązku wszystkie 
powołana do organizacji kwesty instytucje w 
- kraju nie szczędzą sił, aby kwesta dała plon 

pożądany. Ze wszystkich zakątków kraju nad- 
- €hodzą wiadomości pomyślne, zapowiadające, 
że dzień 20 października — jeńcom Polakom 
,poświęcony, w całym kraju ofiarnością po- 
|wszechną będzie święcony. 

Na czele tej akcji wa staje, jak zwy- 
kie, Warszawa. 


Komitet główny z mec. Oschówalkim: na: 


'ezele zabiega o większe ofiary od initytucyj i 
osb znanych z gotowości poparcia każdej 
„doniosłej sprawy. Gorliwie pomaga w tej ak- 
eji p. Juljan Henneberg. Rachunek 
Osuchowski i Stanislaw Staniszewski — Fun- 
dusz dla jeńców Polaków" dosiągnął po dz. 
40 października sumy mk. 70.969, Komisja 
kościelną, z hr. Wielhorską i p. prezydentową 
Piotrową Drzewiecką na czele organizuje 
kweste przed świątyniami przy udziale zapro- 
szonych pań i pomocy <sekretarza tej komisji, 
"Pawla hr. Morstina. 
Komisja domokrążna tworzy legjon kwe- 
starek, które, począwszy od dnia 13 b. m. 
- isLrzedawać będą nalepki z orłem. Mają niemi 
być: przystrojone wszystkie okna mieszkań 
„prywatnych i wszystkie wysławy sklepowe w 
- imię hasła, że obowiązek pomocy dla jeńców 
‘odnosi się do wszystkich bez wyjątku. Wszys- 
cy jeńcy Polacy bez różnicy wyznania będą 
‚mogli z pomocy korzystać, bo Wszyscy oni tej 
"pomocy nagląco potrzebują. 

- Wreszcie na dzień 20 b. m. organizowaną 
(gest sprzedaż znaczka na ulicach Warszawy. 
Zajmuje się nią specjalna komisja z p. pre- 
izesem Józefem Rzętkowskim na czele i po- 
"dobnie jak inne komisje zabiega o współu- 
„dział możliwie jaknajszerszego grona kwesta- 
„rek. i 

- Komisja domokrążna sprzedaży ab 
urzęduje w oddziale biura R. G. O. (Marszał- 
'kowska 152), komisja znaczka w Tow. pop. 
przemysłu i handlu (Chmielna 13), główny 
'maś komitet w iaieszkaniu mec. Antoniego 
- Qsuchow skiego | — Senatorska 8. 


zzz wma i ach watch 


Rozporządzenie ministra W. R. i 0. P. 

"W dniu 18 b. m. wydano następujące roz- 
 porządzenie: | 

W szerokich kołach społeczeństwa przy- 

jęła się myśl, aby za przykładem Krakowa, 
Lwowa, Poznania i ianych miast polskich, 
również i Warszawa uėztila. obecną wielką 
chwilę dziejową, poświęcając tej uroczystości 
' dzień 14 października. Witając tę myśl, jako 
„zdrowy odruch w kierunku solidarności na- 
|modowej, ministerjum w. r. i o. p. poleca w 
tym dniu zwolnić od nauki uczniów wszyst- 
kich szkół warszawskich, aby i młodzież mo- 
„gła wziąć udzisł w nabożeństwach dziękczyn- 
mych, jakie się w tym dniu mają odbyć. 


Rozpoczęcie roku akademickiego. 
Dziś rozpoczyna się na | uniwersytecie | 
| rok akademicki 1918/19. > 

Uroczystość rozpocznie się o godz. i0-ej 


| św. w kościele P. P. Wizytek. 
e RE 12-ej w południe. odbędzie się wW- 


alacu Kazimierzowskiego pierwsza u- 
| renta amatrykkałcja Ceremonji tej o. 


* 


„Antoni | 


| lono wydać odezwę do polskiego obywatel- 


VENELE PAK were 


Przy zapisie składać należy: meżryłę, 


| Pierwszy kwestjonarjusz jada polskiego 
do gmin obejmuje nastepujące rubryki: 


1) Z ilu wsi składa się obecnie gmina (z | 
podaniem nazwy każdej wsi); 2) wiele mor- | 
i zaproszonych gości posiódzenię Towarzystwa . do 

| wadki z mierządem. © 


gów liczy caly obszar gminy (ze zliczeniem 
wszystkich” gruntów; 3) wielu mieszkańców 
liczyła gmina d. 1 lipca r. b. podług ksiąg 
ludności; wielu mężczyzn, kobiet i dzieci; 4) 
czy, jest w urzędzie gminnym plan obwódii 


gminy, wykreślony przez geometrę przysię- | 
| sekcjach ejazdu i zajęto się segregowamiem otrzy- 
go kopję; 5) wiele wyniosły dochody i wy- | 


głego; jeżeli jest, to dolączyć, o ile można, je- 
datki gminy w roku 1917. 


| Obchód Kilińskiego. 

Polski Klub  mieszczański 
nata co następuje: 

Prezydjum Rady miejskiej zawiadomiło 


komunikuje 


Klub o swem postanowisniu wzięcia udziału | 
prez delegata w pracach organizowanego 
Klub mieszczański komiietu o- | 
E Gao obchodu rocznicy Kiliń- | 
skiego. Polski Klub mieszezański w najbliż- | 
szym czasie zwróci się do odpowiednich in- | 
społeczno-kulturalnych o przysłanie | 
delegatów celem wytworzenia ogólnego war- | 
stiawskiego komitetu obchodowego. Niezależ- | 
nie od tego polski Klub mieszczański powo- | 
lujo do życia komitet organizacji obchodu Ki- | 


przez polski 


stytucyj 


lińskiego w miastach prowincjonalnych. 
Kursy budownictwa i odbudowy. 


w Warszawie w rolu 1918/19 jedmoroczny kurs 


budownictwa i odbudowy wsi i miasteczek. Kurs 


ma na celu urapelnienie wykształcenia techniczno 
budowianego zastępu pracowników potrzebnych or- 
ganom samorządowym wsi i miasteczek w spelnia- 
miu oczekujących je zadań w zakresie D roam 
i odbudowy. 

Zajęcia na kursie odbywać się będą w ciągu 
2-ch semestrów, t j. od listopada do końca lutego 
i od marca do końca czerwta, codziennie od 4 do 9 
wiecz, prócz miedziel i Świąt. 


Wpisowe wynosi 5 mk. Opłata za cały kurs 150 


mik, uiszczemą w 2-ch ratach po 75 marek, Opłata 
za jeden przedmiot 5 mk. za godzinę tygodniowo 
ua jeden semesir. (Zapisy przyjmuje od 15 paź- 
dziernika i bliższych iniormacyj udziela wydział 
budownictwa i odbudowy ministecjum spraw we- 
mutętrznych, Nowy Świat 69, od goda, 10 do 11 r. 
oraz wysyła na życzenie program kursu). 


Krwalifikącję ma słuchacza rzeczywistego  sta- 


nowią: ukończenie szkoly średniej technicznej, lub 
przesłuchanie 2-ch semestrów wyższej szkoly poli- 
technicznej, lub też dłuższa praktyka budowlana, 
potwierdzona świadectwami lub pracami samo- 
dzielmemi. Kwalifikacje na aluchacza wolnego: u 
kończonych 18 lat życia i 4 klasy szkoły średniej. 
krótki opis 


się kilkunastu m. nowowstępujących kandyda- 


| Wtorek, 15 patdsioraika SEM 


(WA -, ae "PACZCE CZAS AHA YORKA CC TORY WAWER WO 


życia, świadectwa szkolne i x praktyki budowlanej, | 


oraz prace samodzielne. Rozpoczęcie wykładów 9 
listopada r. b unci końcowe w pierwszej po- 
łowie lipa 


Oms wyjechać”. 


Niektóre gminy przestały w tym miesią- 
cu wypłacać wsparcie Rosjanom, motywując 
odmowę tem, że moga już wyjechać do Rosji. 


O godziny nocne. 


Do rząd polskiego zwracają się Szoda: 


cisle miast o zniesienie zakazu. wychodzenia ną 
ulie późnym wieczorem w różnych miastach i 
miasteczkach. 


Większa norma oświetlenia. 
Na zimę bieżącą wyznaczono prywatnym 
konsumentom większą, niż w roku zeszłym, 


normę oświetlenia elektrycznego. Normę tę 
oznaczono na rachunkach. 


W T. K. Z. 

Dzisiaj w południe odbędzie się nadzwy- 
czajne zgromadzenie redców komitetu Tow. 
kred. ziemskiego w celu dokonania wyboru 
prezesa na miejsce zmarłego niedawno ś. p. 
ks. Włodzimierza Światopelx-Czetwertyńskie- 
go. Jako najpoważniejszych kandydatów wy- 
mieniają: p. Eustachsgo Dobiecziego (który 
bawi jeszcze w Sztokholmie), ks. Stefana Lu- 
bomirskiego i ks. Seweryna Czstwertyńskiego 
(b. prezesa ©. T. R.). 


Z polskiego klubu mieszczańskiego. 

Na ostetniem posiedzeniu reda polskie- 
go klubu mieszczańskiego przyjęija do wiado- 
mości fakt skupienia się człouków Klubu, za- 
siadajacych w Radzie miejskiej, w oddziel ne 
polskie mieszczańskie koło radnych, liczące 
10 człosków z r. mec. Emilem Waydlem, jako 
przewodniczącym. 

Misjąc zapewniony udział delegata prezy 
djum I Rad y miejskiej, rada Klubu postanowi- 
ia na własną rękę doprowadzić do zorganizo= 
wania obchodu. rocznicy Kilińskiago. Uchwa- 


stwa w sprawie sprzedaży domów w ręce nie- 


powołane. Postanowiono wziąć czynny udział 


w obecnem Życiu narodowo-politycznem, sior- 
mułować słanowiako organizacji mieszczańskiej 
wobe- tócząęcysh się wyderzeń oraz pod hasłą. | 
mi społeczno-pol itycznemi . średniego i drob- 
nego mieszczaństwa polski ego. przystąpić do 
| wyborów sp 


Rega 
Ę 3 
R 


Dla. występowania w imieniu Klubu w 


A sprawach polityczno-narodowych wybrano 

| komisję polityczną, w skład której weszli pp. 
| Marek Borkowski, Paweł Nowicki, Adolf Su- 
- Urzędy gminne otrzymały od ministe- | 
rjum spraw wewnętrznych kwestjonarjusz do | 
wypełnienia z zaleceniem zwrotu w najbliż- 
| Lustański i Piotr Pręgowski, 


ligowski, Emil Waydel, Stanisław Lipczyński, 
Stanislaw Prószkowski, Franciszek Gromko, 
Bolesław Szkopowski, St. Widerman, Michal 


"Tow. do walki z nierządem. 
W siedzibie Tow. literatów i dziennikarzy 
odbyło się przy bardzo licznym udziale członków 


Na porzadku dziennym przedemwszystkiem była 


| sprawa puzysziego zjazdu w liwestji wyludnienia 


kraju. 
Rozpoczęto już pracę w trzech oddzielnych 


manego już, bardzo obiitego materjału. 
Gospodarczą stroną zjazdu powierzono dr. Wa- 
aławowi Wesołowaskiemu, Złota 14, do A> na- 
leży kierować wszelkie zgłoszenia. 
Ustałomo, że składka od uczestników zjazdu 


wynosić będzie: 2 mk, członkowie zaś Towarzy- 


stwa do walki z miereądem płacą połowę tej sumy. 
W dafszym ciąbu obred zajmowano się organi- 


vacia sekcji pań inspertorek, mających za zadanie 


walkę z mierządem, a nadto urządzaniem tak zwa- 
mych ponaómi zdzowia na prowimoją które mają na 
widoku zapobieganie wyludmieniu kraju. 
W dyskusji brali udzial pp. dr. Wernie, dr. 
Męczkiowski, dr. Wesołowski, dr. Wiśniewski i jn. 
Obradom Przewodniczy prezos instytucji, dm. 
Wesnie. 


KARA PSN 
Wczomaj ks. prefekt Maksymitjan Bokalski do- 


| peimił aktu poświęcemia lckslu tymezasowego koo- 
| penatywy mauczycieli szkól średnich, pvsrem odby- 
EDG | 4 | ło się piemwsce posiedzenie zarządu, Postanowiono 
Ministerjum spraw wewnętrznych organizuje | realizować paszporty ziemniaczane z dostawą do 


domów i bony ma ziemniaki, Dr. Kowalski, mieja- 
tor kooperatywy i sekvetars zarządu zdawał spra- 
wę zm dotychczasowej działaności kooperatywy. 
Wydział eaopatrywemia udzielił już wszystkich 
prodniktów, będących w jego rozporządzeniu, prócz 
tego są zawsze mą składzie chleb pytlowy, wędliny 
i słomina. Zamząd nosi się z myślą odnieść się do 
Rady główmej opiekuńczej i do wydziału aprowi- 
zacji przy minietecjum spraw wewnętrznych o do- 
sławę przedmiotów codziennego użytku. 

Skłed zarządu koperatywy jest mastępującyj 
pmewodmiezący Steien Krecamar, zastępca pree- 
wodniezacego — Wiadysław Kozłowski, sekretarz 
— dr. ieolil Kowalski, oraz członkowie: ks. pre- 
teki Maksymiijan Bokalaki, Felis Cichocki, awty- 
sią-malara i Teoiil Sadkowski, dyrektor szkoły 
realnej. 

Kooperatywa mieści się przy ul. Chmielnej me. 


„47a m. 14 i liczy obecnie przescło. 800 członków. 


2A Tow, „Rozwój“. 


W ubiegłą miedzielę odbyło się posiedzenie 
połączonych sekcyj i związków przy Towarzystwie 
„Rozwój“ u udziałem przeszło tysiąca członków i 
wprowadzonych gości. 

 Pizedmiotem rozpraw były doniosłe sprawy 
chwili bieżącej. Fivemawiali pp: dr. Dymowski, 
Wróblewski, Kremiky, Wiśniewski i inni. 

Wszysikie mowy były goraw przyjmowane 
przez. rezemiuzjazmowanych stuchaczów. 


U elektrotechników. 


Wezoraj pod przewodnictwem prof. Wysoczie- 
go odbyło się pierwsze posiedzenie powakacyjne | 
członków Koła elektrotechników przy Słowarzysze- | 
niu techników. 

Do zarganizowanego przy Stowarzyszeniu łem | 
komitetu pomocy pozbawionym pracy Kolo wyd.ele- 
gowało inż. Bersona. 


Inż. porucznik Włodzimierz Tarło-Maziński, b. 


> 
| 
| 
| 


dowódes oddziału radjotelegrałicznego I korpusu 


polskiego, wygłosił referat z dziedziny radjotelegra. 
fji p. t. „Lampy kałodzlne i ich zastosowanie”, 


Wynalazek ten pozwala teletonawać na kilkaset 
metrów bez drutu i ma przed sobą wielką przy- 


Po skończonym raferacie wywiązała sią oży- 


wiona dyskusja, w której zabierali głos pp.: Gnoiń- 


ski, Olendzki, prof. Wysocki i Tymowski, 

Z dyskusji tej 
sprawa braku polskiego słowaictwa radjotelegraficz- 
nego. 

Opracowanie rzeczonego słownika będzie po- 
wierzone Żunkejonujzcej przy Kole komisji stownie- 
twa elektro-techniczirego. W tym celu został zapro- 
szony do wspóźpracy i inż. Tarło-Maziński. 


Przepisy bezpieczeństwa. 


Koło elektrotachników przy Stowarzyszeniu 
techników w Warszawie wydaje przepisy bezpie- 
czeństwa przy urzędzaniu jnstalacyj R zaba 
po uprzedniem porozumieniu się i współ, pracy z U. 
bezpieczeniami wzajemiremi od ognia w Królestwie 
Pelzk: kiem. 

Prece te Ubezpieczenis ärukują jako aneks io 
sprawozdania z działalności swojej. celem rozpo- 
wszechnienia przepisów bezpieczeństwa wobec spo- 
dziewanej po woja ie głekiryfikseji waszego kraju. 


U kamaszników. 
Tumajgto od dłuższego czesu bezrobocie pra- 


cowmików kamoszmiteych w tych dniach zostało za- 
kończone, 


Pracownicy, uzyskawszy na cenniku podwyżkę 
66 do W% powrócili do pracy, 


Wybory de gminy. 


Do madu polskiego — jak infonmuje „J. 


Wori* — zwrócili się działacze żydowscy w spra- 
wie odroczenia wyborów do warszawskiej gminy 


żydowskiej. Wyjeżniono im, że rząd mie zamierza 


 zmieść roporzędzenia z 1 listopada 1916 r. o reor. 
geniezeji gminy, lecz poreymić w niem pewne 


jamy essadmicza. 


. Wybory odbędą się wkrótce i około kwietnia ; 


czynna będzie naczelna- rada żydowska, 


wyłoniła się między innemi | 


U paskarzy. 


Hurtownicy mamulakturowi 5 ul. Gęsiej otrzy- a 
mali wiadomość z Łodzi, ż8 ceny manufak sper- 
diy tam o 40%. Pabrykanei łódzcy posisnowiii Daje 
maz po usianiu rekwizycyj, zacząć wyrabiać mio- 
które towary z surowców jeszcze się znajdujących 


w Łodzi, 
Pakt także pasek ma papierosy, których cena 
spadła m 1 m. 80 £. ma 1 m. 50 fen. | 
Spadły także bardzo znacznie ceny hielizmy Å 
ubrań gotowych, Herbata i cukier mów tanieją, 
KA SMS ma funk . 
kaszy mamay —» 8 mik. 50 fen 


z Pogotowia ratunkowego. 


W dniu wezorajszym Pogotowie ratunkowe - 
wzywane było do 27. wypadków, 


Strzelanina na Potoku. 
Wyzoraj o godzinie 9-ej wieczorem mieszkańcy 
przedmieścia Potok zaalarmowani zostali ©wzema 


Okazało się, że strzelał przybyły niedawno @ 
Rosji Jam Wisowaty do Aleksandra Kamzcego, leca 
mie tnafił ga. Sprawą ta majęla się policja krymi- 
nalna. Należy dodać, że Kamae jest znany milioji, 
jako złodziej zawodowy. 


Okradzenie sgdziege 


Sędzia sądu okręgowego p. Stelan Zaborowski 
zawiadomił VI komisarjat, że kiedy wczoraj zgłosił 
się na stację towarową po odbiór swego kufra, za 

fierającego garderobe, bieliznę, sprzęty stołowa i 
kuchenne, oświadczono mu, że bagaż ten wstal 
skradziony z wagonu. 

Poszkodowany ocenia straty na sumę 25,645 mk. 


Zranieni. Wczoraj w południe z XII komisarje 
tu m. m. wezwano Pogotowie ratunkowe do domu . 
nr. 22 przy ul. Senatorskiej, gdzie dokonamo opa- 
trunku czlerem osobom, a mianowicie: Eugenjuszo- 
wi Sumorowowi, który miał przeklute lewe udo, 
Piotrowi Szczepańskiemu, zranionemu w lewy po- 
sladek, Emilji Światłowskiej stratowanej przes 
tłum, której złamano obojczyk, oraz jakiemuś 18-let- 
niemu młodzieńcowi z ciętemi ranami glowy. 


Wybuehky. Wczoraj, o aa 5 zrana, rozległy 
się wybuchy na rogu ulis Nalewki i Framolzzkaste 
skiej, w punkcie węzłowym, skąd tor tramwajowy. 
rozgałęzia się ku dworcowi kolejowemu. 

Ter jest uszkodzony. M buchy były arie 
łak silne, że powypadały wszystkie szyby w 
domu p. Hocha przy ul. Nalewki ar. 26, wiele szyb 
w domu p. Zygmunta Feinkinda przy ul, Nalewki 
nt. 28, oraz w "domach ur. 29 i 81, 


Śmieró przy pracy. Wezoraj podczas prZeMOd 
szenia zboża w mlynie parowym przy ul. Obiazdo» 
wej mr. 2, spadł z wysokości 4 piętra robotmik Kam 
jawa i zabi! się ma miejscu. 

Zamachy samobójcze. Wczoraj 'w. domu M, 84 


przy ulicy Pańskiej usiłowała otruć ns or jakimś 
kwasem a4-leinia Rowaija Buigak, którą ogotowie 
atunkowe odwiocło do szpitala Czerwonego Kray- 


i 

— W domu nr. 58 przy ul. Śliskiej w zamiarze 
samobójczym napita się kwasu solnego i8-letuis 
Marja Piekarrka. Desperatkę odwieziono do szpi 
tala Dzieciątka Jezus 

— Przy ul. Ogrodowej nr, 07 usiłował otruć 
się amonjakiem 87-letni Boleslaw Punalski, którega 
odwieziono do szpitala wołskiego. 


Znaczniejsze kradzieże, „Nocy wczorajszej ma 
składu sterzyzny stowarzyszenia krawców chrzeście 
jan skradziono garderoby na sumę 50.000 marek. 

— Z mieszkania Bronistiawy Bruner, zamiesz- 
kałej przy ul. Nowy Zjazd mn. 6, skradziono garde- 
robę i bieliznę, wartości 12,060 mk. 

-—  Arcnowi Kutaskowi, zamieszkałemu prey 
ul. Dzielnej nm 25, skradziono bieliznę, ganderobę 
i biżuterję na sumę 50.000 mk. 

— Wewraj w Alejach Jerozolimskich na. 57 
okradziono miecrkanie Zygmunta Lawego. Poszko» 
dowsny oblicza straty na 50.000 mk. 


Z sądów. 


Banda złodziejska, 
(Wyrek). 
W sprawie tej — o olbrzymią krad$ież gotów. 
ki i kosztoawmości na sumą około 200.000 rb. o któ- 


rej, dwukrotnie wspominaliśmy, zapadł wezonej a 
godzinie 2-ej w mocy — po Ś-dniowych wozprawach 


| — wyrok, którego mocą k-p. sąd okręgowy, pod 


Baca w |nne a 0 AOE OOE TTP A REINER FZZ mai TARS AES NAET DNET BETWAY OT E AEE T ZARODEK WANIE Ja 2 


przew. sędziego Bomisławsk: *epo, po wysłuchamiu 
nader wyczerpujących przemówień podprolturatoma 
i obrońców, postanowił: skaras Mosaka Munka na 
i rok i 9 miesięcy, zaje Goldberga na 1 mok 
i 6 miesięcy, Pin da R i Zuchema Aj 
zenbe o 1 roku i 6 miesięcy — więzienia, po- 
das h > arżonych:  Zuchena Munka, Elą; REA 
berga, Karola Mozeyńskiego i Pyewyjae- — w 


| miewinulć, 


a ftzn Su COC M m ŻARÓW RZ DON PPE OO ONE E S a a 


Z ai kan 


8 p. Józeł Kaczyński. 


Wczoraj odbył się pogrzeb 6. p. Józefa Ka 
czyńskiego, lawaike sądu okręgowego, jednego m 
założycieli warsz. Tow. ogrodniczego i współredałk- 
tora tygodnika p. & „Ogrodnik Polski", 

Ś. p. Kaczyński brał czynny udział w życiu 
spolecznem naszego miasta, nie szczędząc  praty 
dia dobra ogółu To też Lęk OO: po sobie SZCZe- - 
ry żal śród tych, którzy go amali i na te prace pa- 
wzyli. 


Umma z Schdppów Strzemińska, lat 53, zmarła 
9b. m. w Pultusku. Nabożeństwo dziś o godz. 10 i 
pół zana w kościele ma Sa gc poczem o 
grzeb tamże. 


_ M Komorowskich Maria Zakrpe, lat 64, 2 zmar 
Wincentyna Piotrowska, lat 8, zmarła 19 hu: m, 
Julia z Góreskich I v, Kamińska, I v. Zwolińu 

gka, lat 78, zmarła 11 b. m. Nabożeństwo dziś o œ 


| 9 pół aena w dolnym kościele św. Aleksandra, 
ekzpuniacja na Powazki o goda 8 pp. 


x 3 "Recital Jér. 
* Zapowiedziemy ma środę w Filharmonji recital 


Teate i widowiska. 


-Popis szkoły muzycznej Tow. muzycznego. 


a "Poza zwykłemi produkejami uczniów. klas in- 
* cumentalnych, popis zawierał utwory młodego 
‘kompozytora p. Kazimierza Sikorskiego, ucznia prof. 
zópskiego. Suita na orkiestrę smyczkową, oraz pie- 
‘éni do słów K. Zawistowskiej nia są może jeszcze 
.,wytworami mocnej i świadomej „indywidualności 
„_ twórczej, dają jednak nader pochlebne świadectwo 
- imarówno poważnej już umiejętności, jako też nie- 
-« przeciętnych celów, jakie sobie stawia twórczość 


_ „młodego kompozytora. Suita znajduje się pod wy- 


raśnym wpływem Wagnera z okresu „Irystana i I- 
goldiy” (styl polifoniczny, o samodziałnym ruchu i 
ilinji poszczególnych głosów, oparty na chromatycz- 
aej harmonji). 

W pieśniach daje się zauważyć wpływ Szyma- 


| Mossakowskiego, Biamkarda. Pp. 


drzyńskiego, kończy zaś o opereta 
| yü czy 
| zeństwo łsiarmiach '; 


mowskieso, dążenia do ciągłej, możliwie barwzej i | 


frapującej modulacji, oraz do jaknajwiększego spo- 
tęgowania wyrazu. Sądzimy, że po uświadomieniu 
obie dróg własnych i stopniowem otrząśnięciu się 
© pod wpływów, p. Sikorski będzie mógł się poku- 


sié o opanowanie dużych form muzyki symłonicznej | 


` (poematu, symfonii). 
Z solowych produkeyj Ska większość 


uznać należy za bardzo zadowalającą, głównie. jeżeli 


chodzi o popisy klas fortepianowych. 
Z klasy prof. Michałowskiego wyróżnili się: 


młodociany. L. Mitman, znany już z występów eslras | 


"dowych, swoją bezprełensjonalna dźwiękowo ujniu- 


"2. Grosglikówna, która w pierwszej części koncertu 
„Czajkowskiego wykazała, abok sumiennego opraco- 
mwamia technicznego i mtsycznego, duży, dźwięczny 


micz i Brodziński odegrają skotch zj łapa". 
Teatr „Mozajka“. 


| Po Tam- czwarty. ostatni program. i 
Prezdstawienie prolog St  Kie- 
Olenbacha , 


przy 
sketch L- CERES oraz tańce. i 


GENERET BETET MRS RA 


Mit ijamo w teatrar. 


. Teatr Wielki Dziś „Opowieści Hoffmana", ; 
| jutro „Violetta“ (g. 7.30). : 


Teatr Rozmaitości, Dziś i i jio, „Orzech Ne- 
polecona" (g. 7.30). 


Teatr Letni. Dziś „Piorunem*, jutro „Teodor 


i Sp.“ (g. 7.30). 
Teatr Nowości. Dziś „Targ na dake. 
tro „Hrabia Tarxemburg" (g. 7.30). 


| Teatr Polski. Dziś po rez pierwszy sztuka 
Ritinera „Don Jwan“ (g. 7.80). l 


Teatr Mały. Dziś przedstawienia niema, Jutro 


| po raz pierwszy „Iiirt* Baluckiego (g. 7.30). 
jącą 1 technicznie bardzo rozwiniętą grą, oraz pna 3; 


ton, wytrzymujący próbę akustyczną dużej sali kon- | 


eertowej. P-na M. Witierberżanka (z tejże Klasy) 
bardzo poprawnie i swobodnie odegrała 1-szą < część 
koncertu g-moll Saint-Sadnsa. 


Z klasy fortepianowej prof. Domaniewskiego | 


pa H. Grodzieńska posiada jeszcze niebo za mejlo 
treściwy ton i niedostatecznie sprężystą ryłmikę:; p P. 
(Ludwik Nudelman, dzięki aiszwytoej zręczności pal- 
- gowej i specyficznemu „zacięciu”, zapowiada się ra- 
czej na błyskotliwego WA, niż na głębszego 
interpretatoca. 

Klasa skrzypcowa prof. Michałowicza reprezento- 
wana była tym razem dość słabo. Pan Z. Glewsbi 
„za wcześnie pokusił się o przezwyciężenie wyjątko- 


Teatr Powszechny. Dziś i jutro „Cyganie“ c. 
7.30). 

Teatr im. Staszica. Dais i Jutro 
zemi“ (g. 7.80). 

Tesie Praski, Dziś i ftro , ybir“ (g. 7.30). 


Wiadomości 
iteracko-artystyczne 


„Reinhardt i jego SgORA *, 

Pod tym tytułem ukazałą się w Berlinie teigi- 
ka zbiorowa, napisana do spółki przez najwybił- 
uiejszych współzawodników Reinhardta, przez ar- 
tystów jak Gertruda Fysofdt lb Wintersiein, przez 


. iterackich doradców Reinhardta, dOZOLAOCÓW, 


„ rych trudności technicznych koncertu Paganiniego; | 


„pna E. Matjasiakówna grała koncert d-moll Vimx-. 


naa „łemps'a naogół dość. poprawnie, lecz jeszcze tęskli- 


twie i bez polotu. Uczeń klasy wiolonczełowej prol. 


>” B. Nudelmana, p. od maske AYO A 


„łyłeną, posiada jednak jeszcze niedość wyraźną i 

"mało efektowną technikę palcową. 
Akompamjowała orkiestra Filharmoaji warszaw- 

"skiej pod przytomną batutą dyr. Bronisława Szulca. 


| Suita p. Sikorskiego była wykonana z gruba, bez- 


pA REF | 
J F 
| z Opery. 
Dziś opera Offenbacha „Opowieści Hofmana' 

-ig pp. Mokrzycką, . Kuncewiczówną, Leska, Zabiel- 
| "ósmą: Dygasem, Munclingrem i Mosoczym. 

Jutro „Violetta” z pp. kai Dy- 
gasem i Brzezińskim. . 


a czówną, Brae i Ostrowskim. 


Teatr Polski 


Dziś po raz piemwszy „Don Juan“, dramat w 
'8B-ch aktach Tadeusza Rittnera. Obsadę tworza, pp. 
„Brydziński, Jaracz, A. Bogusiński, Brydzińska, 
Tore iA i gr «Dera? pędzla Karola 


Teatr Nowości 


muzyków i t p. 
Nawet Reinhardt, zawsze pewny sukcesu kaso- 


| wego, nie pogardza — rekłamą. 


Moissi, 
Moisi zawarł z Reinhardiem nowy kontrakt na 


| lat rzy. Grać będzie stale w berlińskim Deutsches 
| Tłrea$er; latem, a wia występi w wiedeń- 
+ skim Burgu, l 


* Barbussea „Ogień“ A 3 
Cenzura austrjacka zdecydowała się zdjąć zeken 


z głośnego utworu Henryka Barbusse „Le feu”, | 
|. Wolno go czytać w granicach Austrgi zarówno w zu. | 


rychskim przekładzie niemieckim, jak w oryginale 


2 Książka rozeszła się w ogromnej ilości 


4 że Barbusse przesadza, że nigdy wojny własnemi | 
i nie oglądał oczyma. Obecnie tedy Barbusse ogłasza | 
w dziennikach francuskich list otwarty, zapewniają | 


egzemplarzy — po Stanach Zjednoczonych, wywiera- 


jęc wielkie wrażenie swemi ponuremi i straszliwe- i 
— | mi obrazami wojny. Dla zaszachowania tego wraże- | 
ÓW czwamtek arcydzieło narodowe — „Hailca” 


! | nia delegował rząd francuski do miast amerykań- 
a dyr. Korolewicz-Waydową, Dygasem,  Kumoewi-- 


skich specjalnych... prelegentów, którzy zapewnili, 


| cy, że widział na wiłasne oczy wszystko to, eo opi- 


| suje, zać inne szczegóły niektóre wyjął — z ust naj- | 


| wiarypodniejszych acześlników morderczych bitw. 


P. Lucyna Messalówna, której występy cieszą | 
| sal prof. Houben. Zawiera nietylko histocję censu- 
| ry, sle bež i mnóstwo — nore 


„się dużem powodzeniem, ukaże się dzisiaj w „Tar- 
"gu na dziewczęta. 

Operetka ta po  dzisiejszem ' przedstawieniu 
. zojdzie ma pewien czas z repeniusru. 


Jutro „Hrabia Luxemburg” z występem 
świetnej śpiewaczki, p. Wiktocji Kaweckiej. 
| Teatr Letni 


Dziś po rav ostatni krotochwila „Piorunem* z 
Leszczyńską, Belimą, Pawłowska, Knapczyń- 


pp. 
skiim, Trepszą, Gmodnickim i Ferinerem w. głów- 


ych rolach. 
i W śmodę. po raz pierwszy. „Teodor i S-ka” z 
 Fertrerem w popisowej roti. 

"W 
tu maing" 


z p. Feinerem w roli głów mej. 


Teatr Mały 


Dziś przedstawienie zawieszone. 
‘Jutro po raz pienwszy „Flirt“  Bafuckiego. 
'Obsadę tej komedji tworzy cały dotychczasowy 


personel teatru Malego wraz z siłami świeżo zaan- ` 


| gażowamemi. Oprócz tego w scenach zbiorowych + 
_-.mystąpią uczennice i uczmiowie wamszawskiej szko- $ 
-iiy dramatycznej. Popisom rolę objela b. artystką 

senma Rozmaitości, p. Marja Mirska. Si 


Tertr Powszechny. 


powtarza dziś i jutro „Cyganów, 
l iniowakiego. | 


dramat Korz ze- 


z Filharmonii. | 


5 W nadchodzący piątek wykoname będzie W 
Filbarmonji jedno z piękniejszych dzieł Beethove- 

| pna: Fantazja na chóry, orkiestrę i łortepian. Pantję 

- joriepiamową odtworzy p. Janiną Familjerówna, 

ictóra miezalłeśmie od tego wykona koncert Es-dtar 
Liszta. Dyryguje 2. Birxbaum. 


Śliwińskiego w Filharmonji. 


e fortepianowy mistrza tonów, Józeia Śliwińskiego, ý 


=e 'ebejmuje szereg arcydnież literatury fortepiano- 
© wej, w tej liebio ubwory 
|, (Sonata op. III), Brahmsa aen Schumanna ! 


| 
| 
E 


Chopina, 


w  (Faschingsech wank), Liszta i im - 
2:  Koneerty kamienia polak. klubu ariystycz. 


PW czw zwiek, dnia 17 b. m. odbędeie się w sali 
© Hermana i Grosmena, Mazowiecka 16, pierwszy z 
z poganinówenych | przez sekcję muzyków przy P. E 


próbach iarsa Wim. Rapackiego (syna) „Ja. 


Beelbovena 


TT ABAT EE OH 1 ECERAN ETI V A SASIE EONS 


hir ESI AS Ep Dind PZ A W 


| 
8 


| tony turystom“ 
ZRERŃNENA ). 


Książka o 


„Polonia“ — „Turyści“. 
No A 


nożnej między zaproszoną tam jumyślnie „Połonią” 
4 łódakim kiubem turystów Skutkiem game 
składu i dziwmie rozsrzelonej gry turyści poni 


straciwszy pięć. 
Do przerwy (gdy „turyści* zajmowali lepszą 
pozycję), tempo „Pyło głabe i 


bramkę Nesko a po sim 
1 znowu Dębrowaki. 


er 


i obydwie oś 


Świadectwa odwszenia. 


(0) Wymagane dotychczas przy. jeździe 


koleją świadectwa odwszenia dla podróżują- | 
cych trzecią klasą nie są już potrzebne. Ko- 
rzysiający z oddziałów  wyściełanych e I 


zi im muszą je posiadać nadal. 
| Arosntowanie. | aj 
(o) Aresztoweno sekretarza pizeztńakcawgo >| 
polskiego sądu pokoji, niejakiego R., który oskar. 
żony jest - © sprzeniewieczesia sam sądowych, sa 
mowolhe załatwianie Spraw sądowych i 1 faiszeretw 
dokumentów. Suma ; ada sięga Jem | 
tysięcy marek. © 


programu dopełnia T 
piosenki. 


/» 4 którym anonimowi bandyci żądają okupu w sumie 


„ła świętej 


| śmy. 


| strzeliwanie uszkodziło domy, 


; |. Le Quesnoy i Landrecies znajdowały się pów: Rap 


największej opresji, frakcja konserwatywna 
Wyszła w Lipsku nakładem Brockhausa. Napi- , 


| ziemi ojczystej, uważa zes wój obowiązek p 
| trjotyczny zaniechanie wszelkich walk 
wnętrznych. 


| wa jest ponięść wielkie oliary, Tak santo, jak- 
| poprzednio frakcja sądzi, że daleko 'dąca Ta- 
| dykalizacja konstytucji pruskiej nie przyczyni 
| frakcia gotowa jest zaniechać oporu prze- |- 

Onegdaj rozegremy został w Lodi metch. „piłka | to ja g jes P Bi 


| wa wyborczego, zgodnie z ostatniem postępo- 
j waniem adherentów W izbie. panów, pa za- 
zupełną klęskę, nie „zdobywszy żadnej bmamki, a | e p= 


Publżceaość dość licznie zebrana olałaskiwała : 


'czajnych do. budowy kolejki m Ty olu E 
| Riedlich i Penger, Placa- dzienna od ry CA >> 


kusa. ei 1 mim pm 9 | obywateli  beapoireinió À 
i Zamiowkały w niektmeka. Senta, + po: bl EAE TN 

kuskim, dr. Pękała, otrzymał Est z pogróżką, w | zdolność zeta mogła zająć 
| żądamy, by obierałnemi były M 
. 40.000 koron, w przeciwnym razie grożąc śmier- | ` szkolnictwie, jakoteż 
cią. Wyznaczyłi też mtejsce, gdzie okup ma być a szacie 
. złożony. Wdrożono w tej. ke Pasa do» | 
chodzenie. 


We Flandrii jenrzyiaciej 
na, szerolóm froncie pomiędzy, D Dirmuidon 
a rzeką Lys. 

Uderzenie nieprzycielkie wezwali 


| Nad oise nad Aire ina zachód od |” 
Mozy ataki Francuzów i Amerykanów ror- | 


r 


Wczoraj cóz był ogień artyleryjski 
z dział średniego kalibru na zachodnie ji poła- | 
dniewe przedmieścią miasta Lille, Lomme, | 
,Haubourdin, Pefitronchin i Thumesańl. | 
| W Tempłemanres na południe od Lille, ps 


Ostrzeliwanie miasta Guis pociągnęło m | 
| a w oanad Aniak wiele ofiar. z pe | 


-Pre i Baca. 7 na. północ od 
'Grand-Pre) zostały w zeszłym tygodniu ciężko 
uszkodzone przez antylerję nieprzyjacielską. | 


Jalyści kapiłklują, 


Berlin, 14 października 
(Telegram W. A. T.). a | 
Frakcja konserwatywna sejmu pruskiego | +. 
powzięła na wozorajszem posiedzeniu jedne e 
mmyśluie następującą uchwałę: ©. J 
W ehwili, gdy ojczyzna znajduje się w 


Parlament otwarty został 
tromową sułtana. Prezydentem 
4 Halik ago 70 głosami, 50. 


Tuit krok, 


izby poselskiej, zważywszy, że należy być -u- 
zbrojonym do ciężkich walk o niepodzielność 


W tym celu trakcja konserwatywna goto- 


się do zbawiania narodu pruskiego pomimo 


e f eenn, ` 


| ciwke wprowadzeniu w Prusach rówhego pra- | ania „jeg „stanowiska w 


— 1 gol strze- | W3 
przez Dąbrowskiego (z podania | [ERU 

Po paie tempo ożywiło słę; strzela | | 
Hami Gołbroshimac 


| Biuro Wolffa donosi: Dzienniki wie- | maryn 
! czarne donoszą, we. rzęd hiszpański eTO- 


| 4 'kwirowal niemieckie okręty, magłająće: się: a |=: 
SA portach GRE 


to rzęd E ma zamiar krowa | 
przeciwko temu | w m alina mor | 
| giemny. 


© adna Na | sie. 
| Frankłurt, 14 pożera sp ~ 
.Gelegóum 8: A. T) 


ad opszeniu się 
M żeglugowych. l Poprawy -o : 
w | Sztdkcnoka 100%. (iso), „Het 


| skackonyh ostrzy ia Ap 


gań chwili (stopień rozwoju handlu i przemy- 
słu) obieg banknotów, wpływa bezsprzecznie 


: | na ceny rozpatrywać z punktu widzenia pra- 
ią | wnego, te wartość waluty na ceny nie powin- 


ier | która niezależnie od swej właściwej wartości, 


| posiada kurs. Prawny, wszystkich obowiązują 


i kiedy. BA 1 przedmia l: 
ži. z mać - Ę y X 


er | Stopniowo się zbliżać do norm przedwojen- 
m | nych w zależności od zdolności pomnażania to- 
| warów i regulowania kwestji wakaty. 


* 1.4 


ieraniej jednak . płofeie Judności, 


5: i aa jole są al | i aiet wojny e laki 


zaś W : k sjo- 
riy ka: args 1 westi przy- 
„cen towarów nasuwa się mimowoli ka- | 
R] „jednakowo obok i klasy  uboższej, któ- | 
sztkami sił swy oł i 


| przeróżnych artykułów bandu. Juł natychmiast po 


j „| ta k eukier, przyczem w sterach cubromniczych za 


iw, > | powiadają dalszą obniżkę tego ostatniego artykułu | 


jak | do marki za funt. Ale miarą mających uastąpić ma- 


; ba, tego podstawowego artykulu żywnościowego. 
„gl dopóki chieb będzie trzymał sią w dotychczaso- 
T -| wej cenie, dopóki kosat jego mie ulegnie znamien- 

l zz | Sj redukcji, dopóty zniżka cen pozostałych arty- 
(4 kułów spożywozych będzie tylko przejawem spora- 

jg | dycznym, następstwem wszczętego popłochu wóród 

m paskaszy, posiadających znaczna ZaDpERY ma- 


Wil na wahanie się. cen. 


bez $ dal tral pośpie- | 
- pły: girem ze wzglę- 3 Pag imei ili czają je w gorę i 
„A ubu, bli- | > i 

u na szczupłe ramy ninie a artyk | Spadek ceny chleba da nam mać o niechybnej 


zająć Si E R 
z iei aias et ag 1 osietocnaj klęsce pautamiwa 
| zaełosowuś odpowiednią politykę, aby spadku cen 
siec ie y | Sza KSG | ty czy cukru, nie powinna, w 
specyficznie wojennemi —- - które wyłlłaą rołę. miżoo cen np. herbat 
odegrały W Foka: się obecnej <droży- jz pesymistycznem przewidywaniu możliwej fiuktua- 
;Eny, a do tych bezsprzecznie Fnależą zmniej: g GE politycznej, dokonywać „zapasów“ tych artyku- 
lukowana niemal do zera) zdolność 
a „pomnażania towarów, czynniki spekulacyjne, d $ 
a a komi wartości i waluty, J 
E ekulacja jest ściśle uwiązana rA päoto. 
E śą p pomnażania towarów; niepodobna bo- | A Anią siągiem paskarstwa, choć w innej for- 


| ku opanować i towarów skoncentro- É 
„ać ô ilo zę pcie jen: sy 3 


na własne gardlo, gdyż przez takie gro- 


j T- skerzo |-4 mającą . stagtąpi 


i nieubłaganą koniecznoś- 
środk unika. Poor | 
re denei io atyknłów. Iwao rych a | 
w 'ieją, z chwilą uruchomienia przemysłu - — 0- | 
* „By wszelkich towarów zaczną się oinean 
- „podług innych niż obecnie, podczas wojny, za. 
przyczyni. się niewątpliwie do spadku | 
tastycznych na początkowo względnie $ wione 
o.w stosunku do czasów normalnych. | 


łatwo mochcą oni skapiłułować z wymamonych 


cja (paskarstwo), która „przy nor | aporadycmrych sziiłmch oen ma posrczególma arty- 


- balnyśą stanie meczy zaniknąć musi, przesta- | 
„mie już działąć nieco wcześniej, zanim wszel- } 
i [osta „dzi 


y życia gospodarczego unormowa- | 
padé przed uzasadnioną obawą | 
spadku cen, bądź przez potrzebę | 
piet ne zapasów gotówki do zapotrzebo- | dą a koni een i kons l ncją, po równi pochyłej 
| w. h.. As, 


Ą pah sko aaa Z wymaganiami nowych form 


pra u inah: 3, 


iazki samoisinych sel „Wsaklomości robotnicze” , Open polskich związ. 


s: nb Sakięjco związki w | 


| wych: Leez rzoczy takie z | 
Balsraścią przez e kady rząd, © ile oczywiście w PERS dawniej i obecnie: © 
interesie Tżądu sprawa ta leży, regulowane | 7 i - przed wojną obecnie 
być mogą, przedówszystkiem przez pewien 21 r Rb. Mk. 


wszelkich: cet ochronnych. 8 Obiad z B= 1 
ja TA: więc oeny je aieh p Śniadanie: i kolacja. 60 4.80 
| o To Komome ` 60 -1.50 
ść - Odzież : | 40 m 
; >| + Obiwia 13-05 10 Dz 
gai A - Mydło, niii 4 P.. ca aks W 
RAR  SHładka da stowarzyszenia za O% 
Kształcenie dzieci 380 BBQ. 
11,15 


i3 A | l Se bi rozrywki, podatki iin 30- 
i: NET) 


-| ułedojedać, flo się odziewać i miezakać w norach. 
łkii- | Dodać należy, żę przed wojną łatwiej było siorom- 
woli | oeri e owca bea bynięgo poci, na 


Wire 16 padziernika | 2018 r. 


ia spadek wartości pieniędzy i nie pomoże in- | 
«| gerencja państwa, gwarantującego ich obieg. | 
a „Boć przy każdej akoji handlowej nad momen- 

6 | tem prawnym góruje moment ekonomiczny, I | 
| rzeczywiście, gdyby kwestie wpływu waluty | 
go. 
|. szych amgielskich fabryk amw „Armstrong | 
|i Whitworth and Ca“. Obecnie ogólne zebra- 
| nie nowego przedsiębiorstwa ma zadecy. dować 
| © podwyższeniu 250-miljomwego kapiiału ak- | 
jego na wk brai y antonlingi (dlo | 


na wcale: oddziaływać, gdyż się płaci monetą, 


- | €y,. „lecz, jek wyżej. powiedziano, każdej yu. 
| ności handlo handlowej odpowiada i moment ekono- | 
eprzedany chce się 
ziane i | orz Rn Baia i o pa wariości, 
* zonie do ietotn j (sz mej) wa d ści pie- 


npaka będzie. Ceny mN boda. 


| resami ubezpieczeniowemi, 
bezpieczeń na życie. Istniejące już oddawna 


| lamandra* 

wszystkie wkłady oraz zobowiązania swoiego 

| zagranicznego działu reaselkuracyjnego zosta- 
ły przekazane nowemu towarzystwu, za które | 

x Nie ulega wątpliwości, że mające nastapi ro- | 

Sh } ima. ży | petersburska „Salamandra“ przyjmuje gwa- 

A obs ri RY | raneję na przeciąg lat dziesięciu. : 

zac? zapowiedzi cbliżającego wię końca "moj | ,__ Należy się spodziewać, że inne rosyjskie 

| my, zaczęło sygnalizować o miżce cen nietylko | 

| otai rękodzielmiczych, ele i niektórych ar- 


o || tykułów żywności. Spadły mnacmie w cenie herba- 


| czemi będzie przedewszysikiem mmiżka ceny chie- | 


PRA arów, i któzy w obawie o mo- | 


wybiło spożywczych mie mdmłóczyć NĄ. „O2EB. 
Oto" przedewszystkiem publiceniość, słysząc o | 


3 łów, albowiem w takim racie będzie to ostrzenie | 
brzytwy 


3 madne wyłkupywanie artykułów łatwo wywodać 
/ można nańuralny ieh brak na rynku zbytu, co bylo- | 


Ua drobin wogóle spnezerać x wagi, że pa- | 
cią depracjacji een walczyć będą do upadlego; nie | 


j co | ków 1 pomimo gruntownej zmiany nastrojów | 
+ politycznych, będą w dalszym ciągu usiłowali wy- | 
ż kuppwać pojawiające się na rynku artykuly żyw | 
| mości, aby następnie ciągnąć za mie możliwie naj- | 


Dłatego też łudność nasza, dowiaduje się o | 


| luly mie powinna dawać się ponosić BOTĄCZCe az- | 
kupów; musimy w dalszym ciągu, jakgdyby się mic | 
| jesze nie zmieniło, stosować An misi | 
OZECZĘWEOŚŚ w ukywaniu aczykcudów | 
| czekać z zupełnym spokojem, aż ceny tych artyku- | 


| ów, naturalnym rzeczy porządkiem, toczyć się bę | rozdzieli prawdopodobnie za rok 1917/18 dy > 


ków zawodowych, w. mastepujacy sposób oblicza wy- | 
-{ dadki ma. utrzymanie. średniowamożnej rodziny ro- | 
_bolmiczej, składającej się z 4 osób, któro dziennie | 


"| proponować dywidendę w wysokości 


mogli wydawać na utrzymanie 24 ARP „prawie, że 

| nioma, a praca- fisyczna strasznie wyczerpuje orga 
| nizm, fo też nic. dziwnego, że wśród robotników 
| śmiertelność się wzmaga, a chęć „utwzymania się 


przy. zdrowiu i życia przez polepszenie warunków 
swego Ra P coreg E mian 


(e) Z angielskiego R amunicyjne. 
Donosiliśmy już o fuzji dwóch majwięk- 


ža 200 mil. mk. 


(e) Z roepjskich tow. ihezpióczeń. Jak 


donosi „Journal of Commerce" w „świecie ro- 
syjakich. towarzystw ubezpieczeni: 


Towarzystwo to  rosporządza calkowicie 
wpłaconym kapitałem zakładowym w sumie 
4 mij. koron i zajmuje się wszelkiemi inte- 
z wyjątkiem u- 


pełersburskie towarzystwo ubezpieczeń „Sa- 
zawiadomiło równocześnie, że 


Owe Po postapią po- 
dobnie, 


(o). Wielki NA ropy w Borysławiu. | 
Jak donosi „Kurjer Lwowski“ z Boryslawią, | 
a szybie rs koza firmy „Nlóssige | 
k} | Brennsboite, m. b. Towarzystwa plyn- | 

jj pimojów w dziedzinie hamdłu ertykułami epożyw- | noch środków aa, nastąpił z nai 
kiem września wybuch ropy. Produkcja wy- i 
nosi około 80 wagonów dziennie. Głębokość | 
| szybu 1527 metrów, rury 5-cio calowe. — | sam 
Oprócz tak wielkiej ilości wybuchowej ropy, | 
| daje jeszcze szyb wielką ilość gazu (około 100 


metrów kw. na minutę). Od kilku lat nie by- 


Jo w Borysławiu szybu, dającego tak wielką | 


produkcję. 
„ Obecnie 


(e) Pożyczka koalicji naciąg 


zakrojoną na wielką skale, a zmierzającą ku | 


poprawieniu kursów dewiz walut państw 


| koalicyjnych na rynkach. neutralnych. W tym | 
talu podejmowane są znaczne pożyczki w kra- 
-jach neutralnych, Pieniądze tą drogą uzyska- | 
| ne, jak np. w Holandji, gdzie koalicja per- | 
trakluje w sprawie zaciągnięcia kredytu w | 
| wysokości 200 milj. guldenów holenderskich | 
pod zastaw 6-procentowych angielskich wek- 
sli skarbowych, będą zużyte na unregulowa- | 


nie należności za nW yasjęte“ od Holandji o- 
Eręty, ażeby rzucając znaczniejsze sumy koa- 


licyjnych środków pieniężnych na rynki neu- | 


| Paryż 3 paździeruika 

-io Trwała bielizna « PPE | accapa 

go. W berliński regestr handlowy a | 
pod nr. 803,951 „Tow. wyrobu trwalej bieliz- | 
poręką* gi 
siedzibą w Berlinie. Nowe to towarzystwo za- | 


tralne nie wywołać zniżki tych walut. 


ny z drzewa brzozowego z ogr. 


mierza eksploatować patent wydany na wy- 
rób „trwałej bielizny z drzewa brzozowego, 


(e) Koszia odbudowy Francji. 


sji budżetowej Irancuskiej izby posłów © 


świadczył minister skarbu, że odbudowa wi 
przysziości terytnrjów francuskich pochłonie a 


około 4 mäjardów framitów. | 
(e) „Praski tow. przemysłu. isć 


widendę w wysokości 110 w. stosurikai do 200 


"| koron w D 


(e) Lotaryński ETEA hutaiecy i górni- 


| czy, tow. akeyjne w roku 1917/18 « lżej 


zysku 10,800,693 (r. z. 9,842542) mk. rozdzie- 


i la 12% dywidendy w stosunku do 10% wr. z. 
(e) „Cródit du Nord“ według wiadomości 


z Paryża otwiera oddział w Bordeaux. 
(e) „Praskie towarzystwo akcyjne prze- 


| mysłu żelaznego“ w roku 1917/18 osiągnęło 


zysk (bruto) w wysokości 50,3 milj. ( I 


| — 49 milj.) koron, z którego po odpisamiu 2,6 


milj. (r. z. 5,2 milj.) koron i odliczeniu kosz- 
tów produkcji, podatków oraz sum wyłożo- 


| nych na cele dobroczynne pozostało 12,7 milj. 
| (r. z. 17,4 mili.) koron czystego zysku. Zarząd 


przedsiębiorstwa chce ogólnemu zebraniu za- 
30% 
(150 kr. na akcję) w stosunku do 40% (200 


z. koron za akcję) za rok 1916/17. 


(e) Nowe opłaty pocztowe w obrębie ro- 


| syjskiej republiki sowietów obowiązują od d. 
| 45 września. Zwyczajne listy w komunikacji 
EE _ | miejscowej kosztują 15 kop. za każde 15 E., 
mich | "Na taki normalny budżet przed wojną = piszą | 
amnya dohe „Wiedosmości robotnioze” — mogło. sobie po- | 
; ze- | | kwolić zaledwie 105 roboiników, reszła musiała 


w komunikacji zamiejsoowej — 25 kop. za 15 
gr. Rekomendowanie listu -- 25 kop., pocz- 
tówki kosztują 10 kop. przesylki pod opaską 


2 kop. za łut (w komunikacji miejscowej mi- | „mama NANO kanwie 
| nimum 25 kop, zamiejscowej 30 za przesyłkę | 
| pod a gą Przekazy pieniężne do 25 rb. 


PB mc" 50 


owych za- 
| chodzą obecnie ważne zmiany. Jedno z naj- | 
| większych petersburskich towarzystw, „Sala- 
| mandra“ założyło ostatnio nowe towarzystwo | 
"pod firmą: „Towarzystwo reasekuracyjne Sa- 
lamandra* z główną siedzibą w Kopenhadze. | 


produkcja tego szybu wynosi | 
| dziennie tylko parę wagonów ropy. 


| ągnięta w Ho- 
landji Koalicja obecnie przeprowadza akcję, 
Tymczasem, publiczność sama povinna umieć | 


Według | 
wiadomości telegraficznej z Genewy w komi- | 


kop. za każde Jozpoczęje 100 rb. Druki WO-. 
góle 2 kop. za hut (minimum 5 kop.). Dosiafa. 
 przesy'ek pocztowych o wadze j2 funtów. 
| kosztuje 1 rb., powyżej — 2 rb. Przechowy- 
wanie paczek na poczcie 50 kop. za dzień. | 


Io (e) Cukrownia ` „Kraświeca w P 
sień z czystego zysku 1,132,267 mk, (191612 

| — 680,000 mk.) za rok 1917/18 rozdzieła, jak - 

| juź donosiliśmy 20% (r z. 15%) dywide Fa 

W bilansie pozycje dłużników, papierów wam: 
tościowych oraz depozytów bankowych dosi = 
| gają sumy 3,7 milj. (r. z. 3,3 milj.) marek. Po” =~ 
zycja wierzycieli wynosi 987,000 mk. (Œ m 
1,067,000 mk). ho 


(e) Załeżenie banku japońsko-chiń: 
Wedlug  dzienn. „Torgowo-Promyszlen 
Gazeta“, w Pekinie zalożono nowy ban 
pońsko-chińaki z kapitałem alcyjnym 10 milj. EEn 
jenów, zebranym przez największe japońskie 
instytucje finansowe. Rząd chiński udzielił - 
temu bankowi daleko idących przywilejów, 
między innemi prawa emisji banknotów thife 
skich na przeciąg $9 lat oraz zakładania od- 
działów we wszystkich ważniejszych miastach í 
| chińskich portowych oraz większych miastach 

| w głębi kraju, 


(e) Z francuskiego przemysta żelaznego. 
Według „Nieuve Rotterdamsche  Courant* 
„Société Normande de Metallurgie", w które. 
j go prowadzeniu znajdują się zakłady wielkich 
pieców pod Caen, zamierza podwyższyć 44.20. 
miijonowy kapitał akcyjny na 5250 milki 
| franków. Będzie to trzecia podwyższenie ka- 
| pitału akcyjnego w przeciągu półtora roku. 
Ilość wydanych obligacyj ma być również 
| powiększona prez emisję 6 proc. ob K 
| na sumę 20 milj, àw Îranków. (W roku 1917 - 
jemiiowano podobnydh obligacyj na sumę śQ : 
mil. anków), . 


Berlin, 13 pażdziernika Nofowszia kursów dovis 
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©hodzący zegarek Oszczę- 


"dza dużo czasu i mieprzyjemno- 


ści. Dla dogodności: Sz. Klijen- 
‘tów reparujemy każdy zegarek 
po Mk. 4 sztuka z gwarancją. 
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